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200 rodzin
Pisaliśmy niedawno- o ustroju 

Banku Francji, państwowej in­
stytucji emisyjnej Trzeciej Re­
publiki. Kierują Bankiem guber 
nator i. dwaj wicegubematorzy, 
mianowani przez prezydenta. 
Kontrolę zaś nad Bankiem spra 
wuje „rada regencyjna", złożo­
na z 15 osób. Radę tę wybiera 
nie ogół akcjonarjuszów, lecz 
tylko najbogatsi akcjonarjusze 
w  liczbie 200 osób. Oni to  w ła­
ściwie rządzą Bankiem i decy­
dują o jego polityce.

Kto zacz tych 200 mocarzy? 
Są to — jak łatwo się domyś­
leć — najbogatsi i najwpływow- 
si magnaci przemysłu, finansów, 
handlu, przedsiębiorstw  kolejo­
wych, elektrowni, gazowni itd. 
(We Francji koleje i zakłady 
użyteczności publicznej znajdują 
się w  rękach prywatnych). Dwie 
setk i osób wraz z rodzinami 
piastują urzędy dyrektorów i 
członków rad nadzorczych w 
największych spółkach przem y­
słowo - handlowych i kontrolu­
ją większe banki.

Rzecz charakterystyczna: 
wśród 200 dyktatorów  znajduje 
się głośny Bazyli Zacharów, 
zwany „tajemniczym europej­
czykiem", miljarder zbrojenio­
wy, o którym  nikt nie wie, ja­
kiej jest narodowości, k tóry ca­
łemu światu dostarcza broni i 
amunicji, czyli całą ludzkość 
jednakowo kocha, bo całą go­
tów wymordować dla własnej 
kieszeni.

W ten sposób jedni i ci sami 
ludzie mają w  swem ręku wiel­
kie przedsiębiorstwa przemysło 
wo - handlowe i finansowe k ra­
ju i państwową instytucję emi­
syjną, którą oczywiście wyzy­
skują w interesie przesiąbiorstw 
prywatnych przez nich kiero­
wanych lub nadzorowanych.

Bank państwowy, mający słu­
żyć potrzebom całego kraju i 
państwa, stał się bankiem pry­
watnym 200 rodzin, trzęsących 
życiem gospodarczem Francji.

Nietylko gospodaiczem. Żeby 
utrzymać swe wpływy i boga­
cić się kosztem szerokich mas 
ludności, trzeba robie wszystko, 
by tych mas niedopuścić do rzą 
dow w kraju. I to się robi. Ile­
kroć we Francji władzę obej­
muje lewica, chociażby miesz­
czańska, 200-głowa hydra plu- 
tokratyczna tworzy panikę, — 
fiank ucieka z kraju. Liczna a 
sowicie przez „rodzinę" opła­
cana prasa wszczyna kampanję 
oszczerstw, intryg, plotek; Bank 
Francji, czyli „rodzina ', sabo­
tuje Rząd, odmawia redyskonta 
bonów Skarbu i tą drogą obala 
rządy lewicy. Tak się stało wie­
le razy, począwszy od 1924 r., 
kiedy do władzy doszedł rząd 
Herriota.

Obecne swe zwycięstwo lewi­
ca francuska zawdzięcza głów­
nie temu, że uderzyła z całą 
energją w panowanie tych 200 
rodzin, w tego Lewjatana fran­
cuskiego. W okresie wyborczym 
rozrzucano w miljonach egzem­
plarzy broszurki, uświadamia­
jące ludność o istocie i działal­
ności 200 rodzin. Propaganda 
ta wywarła ogromne wrażenie. 
Poraź pierwszy szeiokie masy 
ludności dowiedziały się... kto 
niemi rządzi i  jak rz ą d z i.  Wy­

mieniano bowiem z nazwiska 
owe 200 rodzin, k tóre znalazły 
się pod pręgierzem opinji. P ra­
wica musiała przepaść.

Oto główna przyczyna, dla­
czego Lewjatan po zainscenizo- 
waniu zwykłej paniki i uciecz­
ki franka, nagle przycichł i p ra­
sa  prawicowa, k tóra przedtem  
szkalowała bez granic Bluma, 
naraz nietylko przycichła, lecz 
nawet przychylnie o nim się od 
żywa. Lewjatan boi się, by u- 
świadomiona opinja, wzburzona 
tam, że zanim jeszcze utworzo­
no Rząd lewicowy, puż podko­
puje się jego byt, nie zareago­
wała odpowiednio na te machi­
nacje. Lewjatan chce przecze­
k a ć  pewien czas, by następnie, 
powołując się na swoją „dobrą 
wolę" z tern większą siłą ude­
rzyć Rząd lewicowy 

To co się dzieje we Francji, 
w takim samym lub mniejszym 
stopniu i w  innych się dzieje 
krajach kapitalistycznych, rzą- nów

dzonych przez partje burżuazyj 
ne.

Panowanie plutokracji wszech 
narodowości i wyznań, panowa 
n e anonimowego mocarstwa 
pieniężnego, rozciągające się 
ra d  całym światem kapitalisty­
cznym, jest tą klęską łudzkoci, 
k tórą zwalczać trzeba i k tórą 
uświadomiona klasa robotnicza 
zwalcza. Nie — jak głosi ende­
cka blaga — „masoni i żydzi" 
rządzą światem kapitalistycz­
nym, lecz pieniądz anonimowy 
i międzynarodowy. Anonimy te 
trzeba ujawniać i rozkonspiro- 
wać.

To, co uczyniła we Francji 
lewica, musi być uczynione i w 
innych krajach, a wtedy i naj­
ciemniejszym ludziom otworzą 
się oczy i przestaną wierzyć w 
kłamstwa endeckie i faszystow­
skie.

Należy demaskować anonimy 
plutokracji, anonimy Lewiata

We Francji
Pogłoski o składzie Rządu tow. L. Bluma
Ruch zawodowy staje do współpracy

(jmb)

Dzienniki paryskie notują k rą ż ą ­
ce w  kuluarach pogłoski i podają 
listę przyszłego Rządu, niezawsze 
zresztą jednakow ą.

„Petit Parisien" z zastrzeżeniami 
mówi, że w  przyszłym gabinecie 
socjaliści m ają  mieć 7 tek, rady­
kałowie socjalni 7 i unja socjalis­
tyczna 2. Radykałowie m ają  o trzy­
mać tekę sprawiedliwości i wice- 
p remjerostwo dla Steega, spraw y 
zagraniczne {Herriot albo Chau- 
temps), m arynarkę (Sarrautł.  w o j­
nę (Daladier), lotnictwo (Cotj, oraz 
handel i budżet. Socjaliści —  pre- 
zydjum, które obejmie Blum bez 
teki, finanse —  Vincent Auriol, 
sp raw y  wew nętrzne —  Salengro, 
pracę, roboty  publiczne, poczty 
i te legraf oraz kolonje. Unja socja­
listyczna delegować ma Paul Bon- 
coura jako ministra stanu do spraw

P.
P. gen. F. Sławoj-Składkowski tworzy nowy Rzą tf

Kard da'uryW czoraj gabinet p. Marjana Ko ściałkow skiego podał się do dy­
misji. P. Prezydent R zeczypospolitej dymisję przyjął, powierzając 
jednocześnie poszczególnym  m inistrom  pełnienie nadal sw oich funk- 
cyj aż do chwili utworzenia n o w eg o  Rządu.

Misję tworzenia now ego Rządu otrzymał gen. SŁAWOJ-SK . 
KOWSKL

Komunikaty urzędowe
siężenia now ego Rządu. (PAT).W  dn. 15 m aja  o godz. 17-ej 

odbyło się pod  przewodnictwem 
p. p rem jera Kościałkowskiego p o ­
siedzenie Rady gabinetowej.  Po 
posiedzeniu tern p. premjer Koś- 
ciałkowski udał się na Zamek i 
złożył panu Prezydentowi prośbę
0 dymisję całego gabinetu.

P an  P rezydent dymisję Rządu 
przyjął, pow ierzając p. premjerowi
1 wszystkim ministrom pełnienie 
ich funkcyj aż  do czasu zaprzy-

K ancelarja cywilna Pana  Prezy­
denta  Rzeczypospolitej komuniku­
je: Pan Prezydent Rzeczypospoli­
tej powierzył misję tw orzenia no­
w ego Rządu drugiemu wice-mini­
strowi sp raw  wojskowych, posło­
wi na  Sejm, generałowi dywizji dr. 
Felicjanowi Sławój-Składkow skie- 
mu. (PA T.)  j

W Palestynie

Walki żydowsko-arabskie
zaostrzają się n:eustanie

W zburzenie w stolicy Palestyny  
wzrasta. Stan w yjątkowy rozcią­
gnięto nietylko na stare miasto, 
ale 1 na nową dzielnicę. Pod bra­
mą damasceńską gromadzą się de­
monstranci arabscy.

* * 
*

W ysoki Komisarz brytyjski, sir 
Artur W auchope, w ezwał Radę Na 
czelną Arabską, p roponując  jej 
wnioski kom prom isowe w sprawie 
imigracji Żydów  do Palestyny. 
R ada A rabska  po 5-godzinnych na 

radach  propozycję odrzuciła.

D em arche W. Brytanii
Poseł W . Brytanji w  W iedniu  

zgłosił się w  rninisterjum spraw  
zagranicznych, podkreślając z na­
ciskiem niekorzystną reakcję, w y-

ster sp raw  zagr., hr. Berger-W al- 
denegg m a ob jąć  s tanowisko po­
sła w  Rzymie, a obecny poseł au- 
strjacki w  Rzymie, Vollgruber, ma

wołaną zagranicą przez telegram być przeniesiony do Paryża .  Po-
ks. Starhemberga, 
do Mussoliniego,

w ystosow any

**
*

Z W iednia donoszą, że b. mini-

seł w  Paryżu, dr. Egger-Moell- 
wald, przechodzi na  emeryturę.

^  (P A T .) .

W  godzinach popołudniowych 
twierdzono, że w gabinecie p. F. 
S ław oja-Składowskiego  p. Kwiat­
kowski zachow a s tanow isko  wice- 
p rem jera i ministra skarbu, p. Ko- 
ściałkowski obejmie spowrotem  
rninisterjum sp raw  w ewnętrznych, 
p. Jaszczołt, dotychczasow y mini­
s te r  opieki społecznej,  obejmie mi- 
nisterjum sprawiedliwości,  mini­
strem przemysłu i ha  ndlu zostanie 
p. Roman, świeżo m ianow any wi- 
ce-minister sp raw  zagranicznych, 
albo p. Kożuchowski, znany dzia­
łacz banków  pańs tw ow ych ; gen. 
Górecki powróciłby do B. G. K.; 
rninisterjum opieki społecznej ma 
p rzypaść  w  udziale p. sen. Mal- 
skiemu, p rzyw ódcy  g rupy  tak  zw. 
naprawiaczy . Czy p. Beck pozo­
stanie — niewiadomo.

W szystk ie  te  pierwsze pogłoski 
notujemy, nie b iorąc  na  siebie za 
nie żadnej, oczywiście, odpowie-  
izialności.

W e d łu g  innych informacyj gen. 
Górecki zachow uje  tekę przemysłu 
i handlu.

Gen. Kasprzycki pozosta je  na 
swojem stanowisku.

Co się tyczy Ministerjum Spraw  
W ew nętrznych , —  to wchodzić ma 
w grę  kandyda tu ra  gen. Norwida- 
Neugebauera .

**
*

Zmiany w Rządzie były na- 
ogół spodziewane i nawet zapo­
wiadane od pewnego czasu; li­
czono się jednak raczej ze zmia 
nami w składzie osobistym ga­
binetu dotychczasowego, niż z 
ustąpieniem CAŁEGO gabine­
tu. Powierzenie p. gen. Sławo- 
jowi-Składkowskiemu misji u- 
tworzenia nowego Rządu było, 
ja.’: się zdaje, niespodzianką dla 
całej opinji publicznej.

Ligi N arodów  i de Monzie— ośw ia­
ta  publiczna.

„Petit Journal"  pisze o spodzie­
wanej reorganizacji administracji 
n a  najważniejszych stanowiskach, 
w szczególności w  Banku Francji.

Na łamach „Le Populaire" Blum 
rejestruje odm ow ę komunistów J 
Generalnej Konfederacji P racy  co 
do udziału w  Rządzie, podkreś la­
jąc, że należy odpowiedzieć im, iż 
b ad ać  będziemy z Generalną Kon­
federacją Pracy w duchu n a jb a r ­
dziej braterskim formy p roponow a­
nej w spółpracy technicznej,  a z ko ­
munistami działać będziemy w  cał- 
kowitem i lojalnem zaufaniu tak, 
by skutecznie łączyli się oni z n a ­
szą akcją.

Komunistyczna „Humanite" z a ­
pewnia ponownie w słowach naj­
bardziej s tanowczych, że lojalne 
poparcie bez zastrzeżeń ze s t r o n v
komunistów^ jest rzeczą ustaloną.

***
Dla uniknięcia nieporozumień 

trzeba podkreślić jedną rzecz: 
Generalna Konfederacja Pracy nie 
weźm ie bezpośredniego udziału w  
Rządzie tylko z tego  względu, że 
dawna tradycja francuskiego ru­
chu zaw odow ego nie zezwala na 
łączenie m andatów zaw odow ych z 
mandatami politycznemi; dlatego  
V>w. Jouhaux nie był nigdy po­
słem do parlamentu. Generalna 
Konfederacja Pracy udzieli nato- 
r-!ast Rządowi PEŁNEGO POPAR­
CIA i będzie uczestniczyła czynnie 
w nracach nad wvkonaniem planu 
s-iołeczno - gospodarczego. Komu- 
n"ci n‘e chcą uczestniczyć w  Rza- 
d~5o z łnnvch m otyw ów . Publicznie 
ośwb-^cza*!}, że ich ud^ał przy- 
soorzrłby Rządowi dużo trudności. 
K w esta  zapow iedzianego ,.1olal- 
ne^o m -!arr5a beT zastrzeżeń" w y- 
łaśni sir w czasie r s W !48rvm. 

'ci wschodzą do STAŁEJ

w iększości parlamentarnej w espół 
z całą lew icą aż do radykałów t. 
zw. umiarkowanych w łącznie (jest 
to grupa najbliższych przyjaciół 
Herriota; obecny prezes Stronnic­
twa radykalno - społecznego Dala­
dier reprezentuje lew icę stronnic­
twa).

* **
Min. Eden złożył wizytę dep. 

Blumowi. Rozmowa miała cha rak ­
ter ściśle prywatny, lecz —  ja k  
twierdzi agencja  H avasa  —  w  o- 
łiccnej sytuacji politycznej pos ia ­
dać może szczególne znaczenie.

: jc

Parysk i „American Club" w  P a ­
ryżu podejm ow ał śniadaniem  dep. 
Biuma. Pod  koniec śniadania,  o d ­
pow iada jąc  na przemówienie p re­
zesa klubu, który życzył Blumo­
wi wszelkich możliwych sukcesów 
na stanow isku szefa Rządu, dep. 
Blum podziękował za skierow ane 
do niego serdeczne s łow a i o- 
świadczył, że będąc jeszcze czło­
wiekiem pryw atnym , p rzem aw iać 
będzie z całą szczerością i swobo 
dą.

W  zakończeniu swego p rzem ó­
wienia dep. Blum podkreślił szcze 
gćlne sym patje  żywione we F ra n ­
cji d la  Ameryki i narodu  am ery­
kańskiego, podkreśla jąc, że jedną  
z bezpośrednich przyczyn rewolu 
cji francuskiej ,od której wywodzą 
się stronnictwa, które odniosły 
zwycięstwo w ostatnich wyborach, 
było uzyskanie niepodległości 
przez Amerykę. (P A T )

MANIFESTACJE „FRONTU 
LUDOWEGO".

Komitet „Frontu Ludowego" wy  
znaczył na 7 czerwca w ielkie ma- 
nśfestacie w  całej Francji dla ucz­
czenia sw e"o zw ycięstw a w ybor­
czego. (PAT).

K o -

10
W obec  chaosu, panującego  w 

polityce m iędzynarodowej i niepe­
wności, co jutro  przyniesie, te pań 
stwa, które potworzyły grupy 
w spółdziałające, badają , czy g ru ­
py te trzym ają  się mocno, czy nie 
powstały  jakieś nieporozumienia i 
trudności.

W łaśnie w tych dniach prawie 
jednocześnie odbyły się konferen­
cje Malej Ententy, Bloku Bałtyc­
kiego i Bloku Bałkańskiego.

W szystk ie  trzy  konferencje —  
jeśli sądzić z u rzędowych komu­
nika tów  —  dały wynik  dodatni.

W śród  Małej Ententy  pewne 
w ątpliwości budziła Jugosławja, 
1' tó ra  w obec  zw ycięs tw a Mussoli­
niego obaw ia  się wzmożonej jego 
aktywności w  Europie i dlatego 
zezuje ku Niemcom, z któremi zre­
sztą utrzymuje ożyw ione stosunki 
hndlowe. Z drugiej s trony  Jugo­
sław ja  nie uznała d o tą d  Rosji so­
wieckiej i na tym punkcie nie kro

czy d ro g ą  Czechosłowacji 1 Ru- 
munji. Mimo tych różnic, konfe­
rencja Małej Ententy w ykaza ła  je ­
dnomyślność w  sp raw ach  Europy 
środkowej, s tosunku nega tyw nego  
do H absburgów  i do rewizji t rak  
ta tów , konieczności dalszej współ 
p racy politycznej i gospodarczej.

Konferencja Bloku Bałkańsk ie­
go  stwierdziła na  w niosek Grecji, 
że poza  sp raw am i wspólnemi 
czterech pańs tw , tw orzących  blok, 
każde z nich m a w olną rękę w  in­
nych sp raw ach . U znano pożytecz 
ność dalszej w spó łp racy ; przyjęto 
do w iadom ości fortyfikację D ar-  
daneli przez Turcję , jako ak t s a ­
moobrony.

Konferencja pań s tw  bałtyckich 
w  całości zatwierdziła swoje do ­
tychczasow e s tanow isko  w  polity 
ce m iędzynarodowej, w ierność dla 
Ligi N arodów , po trzebę dalszej 
w spó łp racy  na  forum m iędzynaro- 
dowem.

Z d ob yw a,c£  nowych czytelników
prasie socjalistycznej
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Abisynia jest nieodwołalnie włoska
Tak przynajmniej zapewnia Mussolini

„Matin“ ogłasza wywiad z Mus 
solinim.

„Nikt na świecie — mówił szef 
Rządu-włoskiego — nie może wąt 
pić o pokojowości narodu wło­
skiego. Chcemy pokoju i chcemy 
pracować na rzecz pokoju. Gdy­
by kto chciał wyrwać nam owoce 
zwycięstwa, zdobytego kosztem  
tylu ofiar, będziemy gotowi do o- 
poru".

Dalej Mussolini wystąpił prze­
ciw atakom na postępowanie Wło 
chów w Abisynji i ostro potępił 
sankcje. „Nie skarżę się — mó­
wił — na sankcje, bo skonsolido­
wały one naród włoski i dały nam 
w ten sposób pełne zwycięstwo i 
cesarstwo. Dziś Abisynja jest nie­
odwołalnie i wyłącznie włoska. Na 
ród francuski, -pełen inteligencji i 
intuicji, winien zrozumieć stano­
wisko Włoch. Jutro obejmą we 
Francji władzę ludzie, którzy ze 
służby na rzecz pokoju uczynili 
jak gdyby swój zawód. Nie wąt­
pię, że rozpoczną oni swoją pracę 
od tego, że dadzą nam Jen pokój. 
Mam do nich zaufanie pod tym 
względem".

Sprawozdawca „Matin“ przypo­
mniał, że we wrześniu Mussolini 
mówił, iż sankcje wojskowe gro­
żą, że cała mapa europejska bę­
dzie wywrócona.

Mussolini na to zauważył: „po­
twierdzam to, co wówczas powie­
działem, dodając, że tern samem 
grozi zaostrzenie sankcji gospo­
darczych, grozi nieodwołalnie. Po­
wtórz pan to raz jeszcze Francu­

zom. Niechaj cała Europa usłyszy 
to. Niechaj usłyszy krzyk narodu, 
który chciał cesarstwa, zdobył je i 
potrafi je obronić wszystkiemi 
swemi siłami".
BAZA LOTNICZA NA JEZIORZE 

TANA.
„Daily Telegraph" w doniesie­

niu swego spraw ozdaw cy genew ­
skiego podaje, iż W łosi zam ierza­
ją  stw orzyć na jeziorze T ana bazę 
dla hydroplanów o szerokim zasię 
gu. Poza tem, jak donosi kores­
pondent — Włosi są skłonni do na 
w iązania z Londynem rozmów w 
kwestjach wiążących się z zaję­
ciem obszaru Tana. Między inne- 
mi również w sprawie budowy' ta 
my nad jeziorem i górnym bie­
giem Nilu.
KLER PIERWSZY PODDAJE SIĘ 

WŁOCHOM.
Havas donosi z Addis Abeby: Na 

oświadczenie Abuny Kiryiosa o go 
towości kościoła koptyjskiego do 
w spółpracy z władzami (włoskie- 
m i), m arszałek Badoglio odpowie­
dział, że W łochy przestrzegać bę­
dą ścisłej tolerancji wobec w szy­
stkich religji w Abisynji, a szcze­
gólnie wobec chrześcijańskiego ko 
ścioła koptyjskiego. M arszałek o- 
biecał przeprowadzenie badań o 
zniszczeniu świątyń w czasie woj­
ny, aby obecnie odrestaurow ać je. 
PRZY KAŻDEJ OKAZJI WYCIĄ­
GA SIĘ PIENIĄDZE OD OBYWA­

TELI.
Z okazji proklam owania cesar­

stw a w całych W łoszech odbywa 
się zbiórka ofiar w gotów ce na u-

pamiętnienie tego wydarzenia. Ak­
cję zbiórkową prow adzą organiza­
cje faszystowskie.

O ZAOSTRZENIE SANKCYJ.
Angielska Partja  Pracy opubli­

kowała wczoraj deklarację polity­
czną, w której dom aga się zao­
strzenia sankcyj, skierowanych 
przeciwko Włochom.

Sowiecka armja Dalekiego Wschodu
Wielki niepokój japońskich kół wojskowych

Z Tokio donoszą, iż japońskie 
koła wojskowe z niepokojem śle­
dzą wzrost zbrojeń sowieckich 
na Dalekim Wschodzie. Sowiecka 
armja Dalekiego Wschodu osiąg­
nęła całkowitą samowystarczal­
ność zarówno pod względem u- 
zbrojenia, jak i aprowizacji. W  o

Jak wyw»ad włoski
s fabr ykow ał  aferą z kulami dum dum

D la K ogo  ta b ro ń ?
Donoszą z Laredo w St. Texas, 

że aresztow ano na granicy Mek­
syku 4 Kubańczyków, którzy usi­
łowali przewieźć kontrabandę do 
Meksyku: broń i amunicję na 2000 
osób. Aresztowania dokonano po 
3 tygodniach obserwacji, ze strony

władz St. Zjedn. i Meksyku. Skon­
fiskowano: 2000 karabinów , 2000 
bagnetów , 6 małych czołgów, 26 
karabinów  maszynowych, 60 kara­
binów automatycznych, 100 litrów 
gazu trującego, tysiące pocisków 
i 3000 granatów  ręcznych. (PAT).

Narazie bez komentarzy

S e n a t  poli techniki  w a r s z a w s k ie j
PAT donosi: Senat akademicki 

politechniki warszaw skiej na po­
siedzeniu w dniu 14 maja 1936 r., 
po wysłuchaniu spraw ozdania ko­
misji, powołanej do zbadania 
całokształtu zajść, jakie miały

Pokwitowanie
NA ROB. TOW. PRZ. DZIECI.

Ob. Szepański Jakób, ślusarz pa­
rowozowni w Łunińcu tytułem do­
browolnej kary zł. 1.

miejsce na politechnice w dniach 
2 i 4 maja r. b., oraz w dniach 
następnych poza politechniką, w 
którem to sprawozdaniu został 
stwierdzony niewątpliwy związek 
pomiędzy temi zajściami a w ystą­
pieniami antypaństwowem i pod­
czas pochodów 1-go maja, uchw a­
lił: 1) winnych zakłócenia nor­
malnego biegu życia na uczelni 
oddać pod sąd dyscyplinarny, 2) 
wznowić zajęcia w politechnice w 
poniedziałek dnia 18 b. m.

If r a i iii

„Daily Telegraph" donosi, iż 
jest w możności odsłonić kulisy 
afery z kulami dum-dum, którą 
wysunęli W łosi przed Ligę Naro­
dów, oskarżając W. Brytanję o 
dostarczenie Abisynji tych kul. 
Jak  wiadomo, w ostatniej chwili 
Rząd włoski zażądał od Ligi Na­
rodów nieopublikowania tej noty 
z nieznanych powodów.

W edług dziennika, afera ta  mia 
ła nast. przebieg:

Poseł abisyński w Londynie dr. 
Martin udzielił oficjalnie zezwole­
nia na zakup dla Rządu abisyń- 
skiego poważnej ilości broni i amu 
nicji, w czem znajdowało się 3 
miljony kul „o miękkich końcach", 
które faktycznie są kulami dum- 
dum. Firma, która miała dostar­
czyć amunicji, mieści się w Bir­
mingham. Dr. Martin przyznaje,

że upoważnienie do zakupu broni 
na wywóz za zgodą Rządu angiel­
skiego sam podpisał, na propozy­
cję niejakiego pułkownika Mazie- 
ra, handlującego bronią, nie wie­
dząc nic absolutnie o istotnym 
charakterze kul „o miękkich koń­
cach". Martin w ydał zezwolenie 
kupna na imię M aziera. Ten jed­
nak, otrzym awszy dokument, zni­
knął z Anglji, udając się na konty­
nent, gdzie —  jak przypuszczają 
— oddał wywiadowi włoskiemu 
wspomniane zezwolenie, mimo- 
woli kompromitujące.

Dziennik podkreśla, że zamó­
wienie nie było wcale wykonane i 
że ani jedna kula dum-dum nie 
była dostarczana poselstwu abi- 
syńskiemu, a tem bardziej wysłana 
z Anglji do armji Negusa. (PAT).

statnim czasie przeprowadzono 
elektryfikację kolei syberyjskiej, 
zorganizowano w Burei bazę cięż 
kiego przemysłu, w Chabarowsku 
i innych miastach powstały bazy 
wojskowo - przemysłowe. Władze 
sowieckie przyśpieszyły rozbudo­
wę linji kolejowej, idącej wzdłuż 
granicy mandżurskiej. Długość tej 
linji wynosi 2.400 kim. W szcze­
gólnie pośpiesznem tempie budo­
wane są liczne odgałęzienia głów ­
nej linji, idące ku granicy man­
dżurskiej. Jak podaje w związku 
z tem agencja „Kokutsu", do po­
szczególnych stacyj, leżących na 
linji amurskiej, przybywają liczne 
transporty materjału wojennego. 
Na stację Listwenicznaja przybyło 
w jednym dniu kilka pociągów, 
które dostarczyły 3 rozebrane ło­
dzie podwodne i kilkadziesiąt wa­
gonów pocisków, w  tem kilkana­
ście dla artylerji ciężkiej. Podob­
ne natężenie przygotowań wojen­
nych — podkreśla agencja — zmu­
si Japonję do przedsięwzięcia kro­
ków dla zrównoważenia wzrasta­
jącego niebezpieczeństwa.

WZMOCNIENIE WOJSK 
JAPOŃSKICH W CHINACH.

Japońskie ministerjum wojny ko

i! la lo i
Ogromne transporty wojenne

Według danych Towarzystwa 
Kanału Suezkiego Włochy prze­
wiozły przez kanał za czas od 25 
czerwca 1933 r. do 25 kwietnia 
1936 r. w  kierunku ku Erytrei — 
513.591 ludzi, 29.508 koni i mu­
łów, 2.700 wielbłądów, 268 samo­
lotów, 4.598 samochodów cięża­

rowych, 19,367 ton podwozi samo­
chodowych i karoseryj, 11,330 t. 
rozmaitych maszyn i części masz., 
254,932 t. broni, 7,483 t. pocisków  
ciężkiego kalibru, 2,909 t. mater- 
jalów wybuchowych, 39,655 t. wę

gla, 58,640 t. paszy i t. d.. W szyst 
ko to na 686 statkach.

W kierunku z Erytrei przeszło 
kanał 562 statków z 142.781 ludź­
mi. Ogółem Włochy zapłaciły 
t-wu Kanału Suezkiego 2,360,580 
funt. Powyższe liczby obejmują 
tylko to, co przewożono na stat­
kach włoskich. Wielkie ilości wiel­
błądów były zakupione w Arabjii 
Sudanie. Z Sudanu również szła 
bawełna i cukier. Materjały pędne 
i smary dostarczały statki rozma­
itych narodowości. (PAT.),

munikuje, że postanowiono po­
większyć liczbę w ojsk japońskich 
w garnizonach Chin Północnych. 
Koła urzędowe japońskie są głę­
boko niezadowolone z położenia 
w Chinach Północnych, a  w  szcze­
gólności z wzrostu akcji komunis­
tycznej i z propagandy antyjapoń 
skiej w  Pekinie i Tientsinie.

Pierwsze oddziały posiłków ja ­
pońskich, w liczbie 700 ludzi, przy 
były do Tien-Tsinu przez Czin- 
W ang-Tao. Część tych w ojsk odej 
dzie do Pekinu.

***
W edług oświadczenia ministra 

wojny, we wzmocnieniu garnizo­
nu japońskiego w  północnych Chi­
nach nie należy dopatryw ać się 
pogwałcenia suwerenności chiń­
skie (?) lub naruszenia praw  ob­
cych państw  w Chinach, gdyż 
wzmocnienie ganizonów spowodo­
w ane zostało wzrostem listy oby­
wateli japońskich we wschodnich 
częściach prowincji Hopei i wzdłuż 
linji kolejowej Pekin-Mukden. Mi­
nister nie sądzi, aby zarządzenia 
Japonji mogły wpłynąć na zmianę 
stosunków między Japonją, China­
mi Północnej Mandżukuo i innemi 
państw am i o_bcemi.

Jak w dawnych wiekach
Przed miesiącem znikł bez wie­

ści statek „Girlpat". Dnia 3 kwiet­
nia zaw inął on do Doover i z  tam ­
tejszego portu znikł bez śladu. 
Obecnie nadeszła wiadomość, że 
statek widziano w porcie hiszpań­

skim Corcubion. Jak  mówią, część 
załogi przywłaszczyła sobie sta­
tek „Girlpat", który stał się jak- 
gdyby statkiem korsarskim, czego 
w naszych czasach w  Europie nie 
notowano. (PAT).

W Banku Polskim
Nowomianowany prezes Banku 

Polskiego, dr. W ładysław  Byrka, 
pizejął w piątek urzędowanie z 
rąk pułk. Koca. Następnie odbyło 
się miesięczne posiedzenie Rady 
Banku Polskiego już pod przewód 
mctwem prezesa Byrki.

* **

W najbliższym czasie oczekiwać 
należy deklaracji prezesa Banku 
Polskiego Łdr. Byrki ,w sprawie 
polityki walutowej. Prezes Byrka 
wypowie się, jak słychać, zdecy­
dowanie za utrzymaniem kursu 
złotego.

ja lilii anil!
W  angielskich kołach politycz­

nych mówi się o nieuniknionej re­
konstrukcji gabinetu, Kfćra n astą ­
pi około 1-go czerwca w związku 
z oczekiwaną dymisją m inistra 
marynarki. Rekonstrukcja gabine­
tu zmieni prawdopodobnie układ

Radość życia

sił w Rządzie angielskim na ko­
rzyść konserwatystów, uchodzi bo 
wiem za rzecz pewną, że były mi­
nister spraw  zagranicznych Hoa- 
re wejdzie ponownie w skład Rzą­
du. (PA T)

S ~ f i i

zawiadamia, że odczyt zbiorowy na temat

„ B E Z D R O Z A  N A C J O N A L I Z M U ”
odbędzie się dnia 20-go b. m. o godz. 20-ej w sali Warszawskiego Tow. 

K gjenicznego przy ul. Karowej 31.
Zagaja Andrzej Strug. Referują: Norbert Barlicki, prof. Stefan Czar­

nowski, Wanda Wasilewska i Władysława Weychert - Szymanowska.
Bilety w cene 55 groszy do nabycia przy wejściu. Przedsprzedaż 

w Sekretarjacie Ligi (Warszawa, Królewska 16) od godz. 10 do 12 
i w Administracji „Robotnika" (Warecka 7). B lety , sprzedane na dzień 
17 b. m., uprawniają do wstępu na odczyt w dniu 20 b. m.

BtOU

Nasze wydawnictwa

i »»
u tli!

u

Jak  czytelnikom wiadomo, Sto­
warzyszenie b. więźniów politycz­
nych wydaje ciekawy kwartalnik 
p. t. „Kronika Ruchu Rewolucyj­
nego w Polsce", poświęcony dzie­
jom walk o niepodległość i Socja­
lizm —  pod red. tow. tow. J. Krze 
sławskiego i A. Próchnika.

W ydaw nictw o to jest zbyt m a­
ło jeszcze czytane w naszych sze­
regach np. w kołach robotniczych. 
Tymczasem daje ono mnóstwo 
barwnych, przeważnie popularnie 
i żywo napisanych, przyczynków 
do historji tak PPS. jak  też i ca­
łości ruchu rewolucyjnego w Pol­
sce. Poznaw ajm y sw ą przeszłość!

Przed nami tow  I „Kroniki" za 
rok bieżący. Poświęcony jest głó­
wnie dziejom „Proletarjatu". Szcze 
golnie interesujący jest syntetycz­
ny artykuł tow. A. Próchnika o

ideologji „Proletarjatu". Stwierdza 
autor,, że mimo bliskiego związku 
„Proletarjatu" z rosyjską partją 
„Narodnej W oli", ideologja „Pro­
letarjatu" była zupełnie odmien­
na. 1) „P ro letarjat" opierał się na 
proletarjacie miejskim (a nie na 
chłopie, jak  program  „Narodnej 
W oli"). 2) „Proletarjat" faktycz­
nie walki terorystycznej praw ie 
nie prowadził — podczas gdy w 
praktyce „Narodnej W oli" teror 
zajm ował miejsce naczelne. 3) „Pro 
le tarja t" był w daleko mniejszym 
stopniu „biankistow ski" (Idea por 
w ania władzy w drodze spisku), 
niż „Narodna W ola". Następnie 
tow. Próchnik analizuje stosunek 
„Proletarjatu" do hasła niepodle­
głości. W  bardzo trafnej analizie 
wykazuje, że hasło niepodlegości 
w ów czas nie było jeszcze rzuco-

99
Pisaliśmy niedawno o ogrom­

nych dochodach hitlerowskiego na­
miestnika na t. zw . Froncie Pracy 
w Niemczech  — dr. Ley'a. Jego­
mość ten, o którym  w ruchu robot­
niczym nikt nigdy t.in nie słyszał, 
z owoców „pracv c" i państwa i na­
rodu“ — po 3 latach rządów hitle­
ryzm u  — kupił sobie ir. in. piękny  
m ajątek ziem ski w N acrenji, oraz 
luksusową willę w Grunewaldzic 
pod Berlinem...

Otóż ten „niezmordowany" i

ne, bo „Pro letarjat" (w raz z „Na- 
rodną W olą") wierzył w rychły 
wybuch rewolucji, w całym ów- 
czesnem państwie rosyjskiem. Na 
razie chodziło więc o tą  właśnie 
rewolucję! Ale w umowie z „Na- 
rodną W olą" „Proletarjat", jak 
wiadomo, wyraźnie się zastrzegł, 
że „Proletarjat" po rewolucji re­
zerwuje sobie praw o oderwania 
się od Rosji. Stąd wynikło między 
innemi, że późniejszy (po upadku 
„Narodnej W oli") krach nadziei na 
rychłą rewolucję w Rosji pocią­
gnął za sobą kryzys ideologji i o r­
ganizacji „Proletarjatu".

Poza art. A. Próchnika zw raca­
ją  w „Kronice" uwagę bardzo cie­
kawe i treściwe charakterystyki 
poszczególnych bohaterów  „Prole 
tarja tu", jak W aryński, Kunicki, 
Bardowski i in.—pióra  tow. tow. 
J. Krzesławskiego i A. Próchnika.

Czytajmy „Kronikę". W iążmy 
walkę dnia dzisiejszego z naszą 
przeszłością socjalistyczną!

K. CZ.

Kontrola dewizowa na Górnym Śląsku
Agencja PRESS donosi z Kato­

wic:
Straż skarbow a napotyka na 

trudności w przeprowadzaniu kon­
troli dewizowej w ożywionym ru­
chu granicznym między Śląskiem 
polskim i niemieckim. Ruch ten 
odbywa się nie za paszportam i, 
lecz n apodstaw ie kart cyrkulacyj- 
nych i jest bardzo liczny.

Z powodu nieuświaO.omienia lu­
dności do przepisów dewizowych, 
obowiązujących w rucliu granicz­

nym, odbywanym za kaitam i cyr- 
kulacyjnemi, przychodzi często do 
zatargów.

W ładze przypominają, iż osoby 
zaopatrzone w przepustki granicz­
ne, karty cyrkulacyjne i przepu­
stki turystyczne, mogą wywieźć 
jednorazowo bez pozwolenia 50 
zł. ,nie więcej jednak w ciągu je­
dnego miesiąca jak  250 zł. Wywóz 
złotych polskich przez osoby wy­
mienione dozwolony jest tylko w 
bilonie a nie w banknotach.

„bezinteresowny“ (ja k  widać z... 
dochodów) pracownik hitlerowski 
na niwie „państwowo - twórczej“ 
z okazji 1 M aja wydal do w ygłod­
niałych robotnikow niemieckich d -  
dezwę, nawołując, aby „cieszyli się 
życiem i przeciwstawili „tchórzli­
wemu pesym izm ow i“ — wolę, na­
dzieję i radość życia...

Nietrudno się domyśleć, jak  
przyjęli ograbieni ze swych praw  
l zarobków robotnicv niemieccy 
dobre rady p. Ley'a. Podobni mu 
apostołowie i kaznodzieje zran i 
są doskonale we w szystkich kra­
jach, uszczęśliwianych „naprawą 
ustroju“ i silną ręką „rządów auto- 
lyta tyw nych". P. Ley i jego mię­
dzynarodowi koledzy należą do 
tego gatunku ludzi, którzy pijąc 
sami wino — pom patycznie zaleca­
ją innym... wodę. że b y  właśnie te­
go wina dla wybranych jak  najdłu­
żej starczyło. Bd.

Znowu w y f a l e n l e  
dz ie n n ik a rz a  i  Niemiec

W ład?e hitlerowskie wydaliły 
z Niemiec berlińskiego korespon­
denta dziennika holenderskiego 
„News Rotterdamsche Courant", 
van Hiirstena. Dziennikarzowi ho­
lenderskiemu postawiono zarzut 
upraw iania antyhitlerowskiej pro­
pagandy.

Van Hursten jest 14-sfym z rzę 
du dziennikarzem ^ g ra n ic z n y m , 
wydalonym z Niem™ od chwili 
objęcia w ładzy przez Hitlera.

(P A T ).

O f i a r y
dla rodzin po poległych robotnikach w Krakowie
L w ow ie, C zęstoch ow ie i C hrzanow ie

a d m i n is t r a c j a  
„ROBOTNIKA- KWITUJE.

Zebrane przez delegatów na robo­
tach publicznych przy budowie 
parku im. gen. Sowińskiego na 
Woli zł. 10.30

Gustaw Ładziński z z z z3.— 
Zebrane na konferencji nauczy­

cieli Ludowców i Socjalistów w 
Poznaniu 13.—

Komitet PPS . w Samborze 10.60 
M. K. 25.—
M. B. 20.—
Zw. Rob. Przem. Budowlanego, 

Drzewnego, Ceramicznego i Po 
krewnych zawodów w Polsce, 
Oddział w Wyszkowie 15.20

Stanisław  Gutowicz i Z. S. 10.— 
Robotnicy Zakładów Ostrowiec­

kich w Ostrowcu Kieleckim: 
W arsztat Mechaniczny 111.55 
Młotownia 15.60
W alcownia Szybkośrednia 14.10 

Zw. Zaw. Rob. Oddziału Cukrow­
ni w Brześciu Kujaw. 20.50 

Zebrane wśród studentów z Pol­
ski w Brnie (155 kor. cz.) 33.41 

Akademicy przebywający na lecze 
niu w Zakopanem bez względu 
na przekonania polityczne 35.— 

Roch W rona zł. 25, zam iast kwia­
tów  spowodu jubileuszu 25-le- 
cia pracy inż. Bolesława Haca 
w Elektrowni W arszawskiej.

Z s a l i  s ą d o w e j
Kartel drożdlowy

Sąd Apelacyjny W arszaw y ogło 
sił wczoraj w yrok w Żnanym £jo- 
cesie Przewłockiego, procesujące­
go się od lat 10 z kartelem droż- 
dżowym. Przewłocki przez długie 
lata napróżno usiłował otrzym ać 
koncesję na drożdżownię, a od od­
mownych decyzyj Związku Produ­
centów Drożdży odwoływał się do 
N. T. A.

M. innemi Przewłocki w  drodze 
postępow ania cywilnego żądał od 
kartelu odszkodow ania w  wyso­
kości 10 tys. zł. Sąd Okręgowy, 
a następnie Sąd Apelacyjny pre­
tensje jego oddaliły. Przewłocki

zamierza odwołać się skolei do 
Sądu Najwyższego.

Zemsta rywalki
Sąd Apelacyjny rozpatrywał wczo­

raj sprawę Aleksandry Teodorowej, 
oskarżonej o usiłowanie wypalenia 
oczu kwasem swej przyjaciółce, Mi­
chałowskiej. Podłożem tego czynu 
była zemsta za flirt Michałowskiej z 
mężem Teodorowej. Usiłowanie 
„ukarania" rywalki skończyło się je­
dynie lekkiem oparzeniem rąk i zni­
szczeniem ubrania ofiary. Sąd Okrę­
gowy skazał Teodorową na 3 lata 
więzienia. Sąd Apelacyjny wziął pod 
uwagę silne zdenerwowanie oskarżo­
nej i stan afektu i karę zmniejszył 
do roku więzienia. I. K.
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Kwestionariusz angie lsk i
na naszej ul. Wierzbowej

W  swym projekcie „pokoju  nie­
mieckiego" kanclerz Hitler zap ro ­
ponow ał podział Europy na  część 
zachodnią  g w a ra n to w a n ą  i część 
ś rodkow o - w schodnio  -  europej­
sk ą  n iegw aran tow aną .  Przyrzekł 
uszanow ać  obecny stan  te ry tor-  
rjalńy, zas trzegając  się zarazem, 
iż „s tany  bolesne" i „spęcia" ,  w y ­
w ołane  granicami, ustanowionem i 
w  W ersa lu ,  b ędą  usunięte na  d ro ­
dze „pokojow ej" .  Celem umożli­
w ien ia  tej drogi „poko jow ej"  u za­
leżnił sw e pozostan ie  w  Lidze N a­
rodów  (do  której go tów  jest  w ró ­
cić) od  „odzielenia s ta tu tu  Ligi od 
sw ej wersalskie j podstaw y" .

Min. Eden zwrócił się do R zą­
du niemieckiego z kw est jonar ju-  
szem, zm ierzającym do uzyskania 
bliższych wyjaśnień . Z początku 
zrobiono w  Berlinie do b rą  minę do 
nieprzyjem nej indagacji,  a  obecnie 
coraz  ostrzej w ystępu je  p ra sa  n ie­
miecka przeciw „dyplomatycznej 
l i teraturze",  z której nic p rak tycz­
nego  nie wynika. Adolf Hitler —  
pisa ła  „Frankfurter  Zeitung" — 
przyrzek ł nie naruszyć  te ry torja l-  
nego  s tanu  w  Europie w  drodze si­
ły  i to  musi w ystarczyć .  Ale ja k a ­
kolw iek w spó łodpow iedzia lność  za 
ten stan rzeczy lub zgoda  na u- 
wiecznienie tego s tanu  jest w y łą ­
czona. J a k  doniósł berliński kores­
ponden t „Neue Ziircher Zeitung", 
w  stanow isku  p rasy  niemieckiej nie 
m ożna dopa tryw ać  się czego in­
nego , „ jak  generalnego  odrzucenia 
usiłowartego przez Anglję w y jaś ­
nienia niemieckiej polityki rewizyj­
nej".

Skoro  Niemcy p rzyrzekają  —  co 
p r a w d a  z zastrzeżeniam i —  u sz a­
n o w a ć  te ry torja lny  porządek  euro­
pejski,  to główne zagadnienie kon­
centruje się koło gwarancji.

Na zachodzie Rząd niemiecki 
proponuje „nowe Locarno" i go­
dzi się na gwarancje. Na wscho­
dzie i na południowym wschodzie 
proponuje nie gwarantowane przez 
nikogo pakty nienapadania. I dla­
tego kwestjonarjusz angielski za­
pytuje, czy Rząd niemiecki „godzi 
się, żeby również te pakty mogły 
być gwarantowane przez umowy 
wzajemnej pomocy". Ponadto 
Rząd angielski wyraża przypusz­
czenie, „że sprawa zgodności pro­
ponowanych paktów nienapadania 
ze zobowiązaniami ligowemi nie 
spowoduje trudności i że prze­
prowadzenie tych umów będzie do 
konane w ramach paktu Ligi Na­
rodów".

Otóż —  rzecz dz iw na —  to spra  
w a  gw arancji ,  w ysuniętych w  po ­
wyżej cy tow anych  zapytan iach  an 
gielskich, w yw oła ła  nieoczekiwa­
ną odpow iedź n a  ul. W ierzbowej. 
Pó łurzędow a „Polska Informacja 
Polityczna" twierdziła, że „memo­
randum angielskie nie wspomina o 
gwarancjach, lecz uznaje dobrą 
wolę Rzeszy". Twierdzi ta  agencja 
rzekomo dobrze poinform owana, 
że „Rząd brytyjski nie robi różni­
cy w ujmowaniu kwestji bezpie­
czeństwa, w zależności od regio­
nu". P ra w d ą  jest natomiast,  że 
Rząd angielski go tów  jest g w a ­
ran tow ać  bezpieczeństw o nad  Re­
nem, że co do reszty Europy przyj­
muje na siebie platoniczne zobo­
wiązania ligowe i że d la tego z a ­
leca w e wschodniej i środkowej 
Europie pak ty  w zajem nej pomocy. 
Z tego pow odu  popierał pak t  
wschodni. 1 obecnie w znaw ia  za­
pytanie, czy Niemcy godzą  się, by 
p roponow ane  przez nich pakty 
nienapadania mogły — także poza 
Renem—być gwarantowane przez 
pakty wzajemnej pomocy.

M ożna godzić się lub nie z po­
lityką min. Becka, k tó ra  d o p ro w a­
dziła do udaremnienia pak tu  w z a ­
jemnej pom ocy n a  wschodzie. Ale 
niema najmniejszej podstawy do 
twierdzenia, jak  to  czyni półurzę­
d o w a  Polska Informacja Politycz­
na, iż Rząd angielski jest gotów  
jednakowe zac iągać  zobow iąza­
nia co do bezpieczeństwa w  całej 
Europie.

Kw estjonarjusz angielski dom a­
ga  się uzgodnienia p ro p o n o w a­
nych przez Niemcy pak tów  niena­
padan ia  ze zobowiązaniam i, opar-  
temi na  pakcie Ligi Narodów . P y ­
tanie to, k tóre z natu ry  rzeczy zmu 
sza  do w yjaśnienia s tosunku prze- 
ciwnapastn iczego pak tu  polsko-nie 
mieckiego do pak tu  Ligi, określiła 
agencja ul. Wierzbowej jako bez­
celowe. Bezcelowe dlatego, ponie­
w aż  pakt Ligi albo „w krótkim 
czasie może ulec zmianie" albo bę 
dzie zreformowany i „trudno b y ­
łoby mówić o uzgadnianiu  z nie­
istniejącym jeszcze paktem zrefor­
mowanym".

Jeżeli to pytanie angielskie jest 
bezcelowe, to aż do czasu kiedy 
ono s tanie się celowe, musi pozo­
stać bezce low ą sp raw ą  pak tu  w za  
jemnej pomocy, jako  opar tego  na  
pakcie n ienapadan ia  i bezcelowe 
byłyby rokowania  co do g w a ra n ­
cji w  ramach Ligi N arodów . A

gdyby tak było, to dzięki polsko- 
niemieckiemu paktowi nienapada­
nia znajdowalibyśmy się w śle­
pym zaułku sam na sam z Niem­
cami, ponieważ jedyną furtką le­
galną, k tó ra  nam  pozosta ła  do za  
w arcia  pak tu  w zajem nej pomocy 
jest tylko pak t Ligi Narodów. I... 
po legajm y na podpisie Niemiec, 
na  jednakow em  ujm owaniu bezpie 
czeństw a europejskiego przez An­
glję i na... przyjaźni naszych al- 
jan tów  do polityki ul. W ierzbo­
wej!

BENEDYKT ELMER.

Dnia 24-go maja (niedziela) o godz. 11-ej rano na cmentarzu Po­
wązkowskim w W arszawie odbędzie się uroczyste odsłonięcie pom­
nika na grobie

Aleksandra Dębskiego
współtwórcy Pierwszego „Proletarjatu" i P. P. S.

Do jak najliczniejszego udziału w  tej żałobnej Uroczystości za­
praszają:

POLSKA PARTJA SOCJALISTYCZNA.
STOW. b. WIĘŹNIÓW POLITYCZNYCH.
TO W. UNIWERSYTETU ROBOTNICZEGO. 

Delegacje dzielnic partyjnych, bratnich związków i Stowarzyszeń 
wraz ze sztandarami stawią się na cmentarzu Powązkowskim przy 
grobie A. Dębskiego kwatera 196, rząd 4, grób 95, 96.

j a k  nas zapew nia ją ,  w kołach 
kierowniczych Związku Hallerczy­
ków panuje  duże niezadowolenie 
?.e s tanowiska, jakie zostało za ję ­
te przez Str. N arodow e w sprawie 
sytuacji politycznej kraiu. Związek 
Hallerczyków, który uważa za 
swoich przywódców duchowych: 
Ign. Paderewskiego  i gen. j .  Hal 
lera, ocenia bardzo  surowo fa sz y ­
stowsko - hitlerowskie n a s ta w ie n i

Str. Narodowego, s ta jąc  sam  na 
s tanowisku „Rządu zaufan ia  n a ­
rodowego",  opar tego  o Izby p a r ­
lamentarne, powołań/: w drodze  
wyborów demokratycznych.

T a  postaw a Zwiąż t u  Hallerczy­
ków wywołała  bardzo poważne 
wrażenie w śród sfer, które g raw i­
tu ją  ku t. zw. obozowi narodow e­
mu spod  znaku „W arszaw skiego  
Dziennika N arodowego".

StlfCISSE
PŁASZCZE I

WARSZAWA, M A R S Z A Ł K O W S K A  1 5 2 ,  telefon 619-91 
F 1.JA I-SZA: C h m ie ln a  1 4 ,  telefon t5fc>-93. M M B MWliJiw i  
FILJA II; W i e n b o w a  6 ,  te l .  544-07, w gm achu H otelu  A ngielskiego

Zycfe kulturalne Lwowa

Zjazd pracowników kultury
Dziś, w sobotę rano  16 b. m. 

rozpoczynają isę we Lwowie w sa­
li Zw. Pracown. Komunał, przy ul. 
Kuszewicza obrady konferencji 
pracow ników  kultury. Zjazd przy­
gotowany został przez komi­
te t organizacyjny, w ktorego skład 
wchodzą: J. Szczyrek, B. Skalak, 
dr. W . Jampolski, proi.  A. Prona­
szko, reż. Br. Dąbrowski,  powie­
ściopisarki H. Górska i A. Kowal­
ska  i in. Na Zjazd przy jadą  w y ­
bitni przedstawiciele li teratury, 
sztuki, publicystyki, muzyki, nau ­
ki i całej Polski. Referaty wygło­
szą :  dr. J. N. Miller ,ur. Dembiń­
ski, M. Czuchnowski, H. Krahel- 
ska, prof. dr. Lissa, dr. A. P róch­
nik i in. Spodziewany je s t  również 
p rzy jazd  A ndrzeja  S truga  i W a n ­

dy Wasilewskiej.
W sobotę 16 b. m. o g. 19.30

odbędzie się w  sali Intsytutu T e ­
chnologicznego na Bourlarda wiel­
ki wieczór autorski z udziałem A. 
S truga ,  L. Kruczkowskiego, E. Ze­
gadłowicza, M. Czuchnowskiego, 
W. W asilewskiej,  E. Szemplińskiej, 
M. Górskiej,  A. Kowalskiej. L. P i­
w ow ara.  T. Hollendra, S. Tudora ,  
A. Hawryluka. W  niedzielę 17 b. 
m o i l  przedpoł. odbędzie się w 
Tea trze  Wielkim uroczysta Aka- 
demja, na której przemów ią: A. 
S trug, L. Kruczkowski, E. Z e g a ­
dłowicz, M. Czuchnowski, H. Dem 
Liński, W . Jampolski, K. Pełecha- 
ły. Z jazd  i jego imprezy w yw oła­
ły we Lwowie duże za in te resow a­
nie

Dobra przemiana malerji -  warunkiem zdrowiał
C H O R Y  Ż O Ł Ą D E K  jest n ieraz przyczyrtq po w sta w a n ia  na jroz . 
m aitszych c h o ró b  I tworzy złq p rzem ian ę  materji,

Z I O Ł A  Z G Ó R  H A R C U  D - r a  'L A U E R A
stosuje się przy zaparc iu .  >q łagodnym  Środkiem przeczyszcza jącym , 
regulu ją  io tq d ek  usuwajq  n a g ro m a d z o n e  subs tanc je  gnilne i niestra- 
w ionę resztki z o rgan izm u.
Z I O Ł A  Z G Ó R  H A R C U  D - r a  L A U E R A
s tosow one  w ch o ro b ach  w qtroby, ne rek ,  kam ien i  żółciowych, w h e m o ­
ro idach ,  reum ofyźm ie  i a r t re tyżm ie ,  sa chętn ie  p rzy jm o w an e  p rzez  chorych

Uchwały Rady Naczelnej P .P .S.; widzenia, ale kosztowało kraj nie- 
spotkały się w  prasie polskiej i za mało, zwłaszcza w zakresie MO- 
granicznej z bardzo dużym od- RALNOŚCI życia zbiorowego, 
dźwiękiem. Nie chodzi nam w tej Przykładem typowym skutków, 
chwili o to, jak to czy inne pismo j  które powstają z różnych metod i

sposobów, które mamy na myśli, 
był niedawny proces p. Biernac­
kiego w Lidzie.

Te same uwagi dotyczą prób 
„rozbicia" ruchu ludowego, cho­
ciażby za pośrednictwem grupy p. 
Bojki. Pamiętamy dokładnie, jak 
to wtedy „robiono".

Otóż, czy nie nadchodzi czas, 
kiedy trzeba będzie te wszystkie 
rzeczy przypomnieć. Bo działacze 
niby-państwowi, którzy uczestni­
czyli w tamtych kombinacjach,

ocenia treść samych uchwał; oce­
na zależy, oczywiście, od stano­
wiska zasadniczego danego dzień 
nika albo czasopisma. Chodzi o 
fakt, że PRAWIE WSZYSCY 
stwierdzają ZNACZNY WZROST 
WPŁYWÓW I ZNACZENIA POL­
SKIEJ PARTJI SOCJALISTYCZ­
NEJ. Przyznanie tej prawdy ze 
strony przeciwników, bądź ludzi 
obojętnych, posiada zawsze dużą 
wartość.

Wynika stąd jeden wniosek: te
metody i sposoby, jakich używa- nieraz bardzo brzydkich z każde­

go punktu widzenia, zdyskwalifi­
kowali siebie w tej roli niewątpli­
wie raz na zawsze.

DR. Z. M.

no w ciągu ostatnich kilku lat ce­
lem „rozbicia" PPS. i klasowego 
ruchu zawodowego NIE DAŁY 
REZULTATÓW. Było to do prze-

Przegląd Prasy
Obraz na smutno

„Kurjer Polski" z okazji rocz­
nicy śmierci Marsz. Piłsudskiego 
czyni bilans polityczny ostatniego 
roku. Nie w y p ad a  ten bilans św ie­
tnie. G ospodarcza sytuacja  przed­
s taw ia  wiele do życzenia. Nie le­
piej jest z polityczną. Przede- 
wszystkiem fiaskiem się skończył 
eksperyment z „odrodzeniem p a r ­
lam entaryzm u":

„Jako wynik Ideclogji rządów 
Marszałka, pozostała nowa kon­
stytucja, której wstępna, deklara­
tywna część zawiera poniekąd zrąb 
ideologiczny i jakgdyby syntezę 
rządów Marszałka. Wszelako już 
pierwsza, tak bardzo ważna pró­
ba, związana z wprowadzeniem tej 
konstytucji w życie, a mianowicie 
nowa ordynacja wyborcza, przy­
niosła dość przykre rozczarowa­
nie, napewno sprzeczne z założe­
niami jej twórców. Sejm i Senat, 
mające być zaprzeczeniem systemu 
partyjnego, stały się poniekąd wy­
lęgarnią ducha nowego „partyjnic- 
twa‘‘ w Polsce. Na terenie Sejmu 
i1 Senatu, wybranego poza, czy też 
ponad partjami, ujawniły się róż­
ne nałogi i razdźwięki, przypomi­
nające żywo dawne rozbieżności 
pomiędzy partjami. Ich miejsce 
zajęły grupy i grupki, nie mające 
za sobą silniejszego zaplecza w 
społeczeństwie i będące przez to 
objawem raczej jego dezorienta­
cji i dezorganizacji, aniżeli sił lub 
idej je przenikających. Objawy te 
brały górę nad zarysowującemi 
się dążnościami do samodzielnej 
postawy wobec rządu i realnej 
współpracy z rządem".

Nic lepiej jest w  „terenie":
„Po skończeniu sesji ciał usta­

wodawczych, sprzeczności te i raz­
dźwięki zaczęły występować raczej 
już tylko wewnątrz obozu. W i co­
rn ym znakiem tych rozbieżności 
stał się fakt, iż „Gazeta Polska", 
która wystąpiła pierwsza z kon-
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Burzliwa p o g o d a
Z u p o w a ż n i e n i a  a u t o r a  p r z e ł o ż y ł a  3. Ko 2 J  j

Mówiąc te słowa, lady Julja wyszła p r z e z  
w e drzwi. Lady Konstancja, która pozostała jeszcze 
przez parę chwil pogrążona w rozpaczliwych m yś­
lach, przeszła do kominka i zadzwoniła.

Zjawił się Beach.
— Beach —  rzekła lady Konstancja — proszę 

was, zatelefonujcie natychmiast do sir Gregory'eg ■> 
Parsloe w Matohingham. Powiedźcie mu, że muszę 
zobaczyć się z nim niezwłocznie. Że to iest niesły­
chanie ważne... Niech się pośpieszy, aby zdążył przy 
jechać zanim zaczną się schodzić goście. A kiedy  
przyjdzie, wprowadźcie go do bibljoteki.

—  Dobrze, proszę pani.
W oźny mówił z urzędowym spokojem,

wnętrznie był głęboko poruszony. Nie 
zbyt bystrej inteligencji, ale wiedział, że dwa i dwa 
to cztery —  i rozumiał, że w jakiś tajemniczy spo­
sób, którego nie był w stanie pojąć swym intelek­
tem — wszystkie te alarmy i spacery miały zw iązek

z historją miłosną jego starego przyjaciela: pana Ro­
nalda, oraz nowej ale w ielce cenionej przyjaciółki, 
Sue Brown.

Zostawił pana Ronalda z matką. Potem zjawiła 
się lady Konstancja. Niedługo potem pan Ronald 
wyszedł i pobiegł pędem na górę, wyglądając jak 
udręczony ponad miarę człowiek. A  teraz oto lady 
Konstancja, po rozmowie z lady Julją, zadzwoniła 
1 kazała mu załatwić pilne zlecenie telefoniczne.

Musiało tó coś znaczyć! Gdyby Boach był Mon­
ty m Bodkinem, powiedziałby, że „są kółka wewnątrz 
kół". W zdychając lekko, jak pokryte w o d o rk a m i 
morze, — wyszedł, aby wykonać zlecenie t

I.

ale we- 
posiadał

Telefon lokaja zastał sir Gregory'ego Parsloe jjroz- 
koszującego się dobroczynnym papierosem w sypialni 
Niedawno dokończył swej toalety, ale będąc doświad 
czonym bywalcem proszonych obiadów i wiedząc 
jak męczące bywa zazwyczaj przedobiadowe w y­
czekiwanie w cudzym salonie, nie miał zamiaru je­
szcze wyruszyć do zamku Blandings przed upły­
wem jakichś dwudziestu minut. Tak, jak wielu leci­
wych, dogadzających sobie starych kawalerów, 
skłonny był omijać bflfeziej ponure strony życia. 
Ale na wiadomość, że lady Konstancja K eeble chce 
z nim porozmawiać w pilnej sprawie, zbiegł galo­

pem po schodach i w tłoczył się do samochodu, 
a wszystko to w czasie, jaki dla człowieka jego tu­
szy równoznaczny był z jednem mgnieniem oka.

Czuł, ze lady Konstancja napewno chce się z nim 
widzieć w sprawie tych przeklętych „Reminiscencji" 
i zdenerwowany i niespokojni polecił szoferowi, aby 
pędził jak djabeł.

W ostatnich dwuch tygodniach sir Gregory Pars­
loe z Matchingham Hall, siódmy skolei baionei, 
przeżył całą gamę uczuć. Pogrążył się w  bezdennem  
przerażeniu, gdy dowiedział się, że jego stary druh, 
czcigodny Galahad Threepwood, zamierza ogłosi': 
historię swego życia. W zniósł się do zawrotnych  
wyżyn ulgi, dowiedziawszy się późąiej, żc Galahad 
postanowił tego nie robić. Ale po tej uldze nastą­
piła reakcja. Cóż — pytał siebie — zdoła zapobiec, 
by ta stara zmora znowu nie zmieniła swej decyzji? 
A ostatni telefon zdawał się mówić, że tak właśnie 
mogło się stać.

Ze wszystkich siwowłosych filarów społeczeństwa, 
którzy wzdrygnęli się i krzyknęli głośno na wieść, 
że czcigodny Galahad zamierza otworzyć wrota swej 
pamięci, prawdopodobnie sir Gregory Parsloe był 
tym ,którzy wzdrygnął się najbardziej i krzyknął naj­
głośniej. A le też pozycja jego była specjalnie draż­
liwa..

cepcją linji podziału takie i w sa­
mym obozie pierwsza padła ofiarą 
tej linji".

A dalej b iada organ „Lew iatana" :

„Ujawniły się bardzo żywe loz- 
dźwięki w samym obozie zarówno 
w poglądach na kwest je społecz­
ne —  przyczem kierunek lewicowo 
radykalny rozwinął się bardzo s il­
nie, jak i na sam sposób rządze­
nia".
W ogóle  obóz „sanacyjny"  nie 

w yg ląda  wesoło. S twierdza to p. 
Regnis w  „Naszym Przeglądzie", 
gdzie, zamieszczając reportaż z 
przebiegu uroczystości żałobnych 
w Wilnie, tak  oto pisze o w y g lą ­
dzie czołowych postaci rządzące­
go obozu:

„Twarze widzów w kondukcie 
pogrzebowym nabrały dziwnego 
wyglądu. Zastygł całkowicie u- 
śmiech Generalnego Inspektora Sił 
Zbrojnych, a wszystkich ogarnia­
ło nieokreślone znużenie. Wolno, 
strudzony posuwał się Prezydent 
Rzeczypospolitej. Dziwnie zafraso­
wany, jakgdyby zmęczony, chodził 
premjer. Osiwiał, zestarzał się i 
nieco utył generał Sosnbowski. 
Tylko zawsze ten sam, uroczysty, 
posuwał się wśród najbliższej ro­
dziny Marszałka, prezes Sławek.

Rok troski i spraw wiszących, 
rok nowych zagadnień, pytań bez 
odpowiedzi, zgiełku, który zamilkł 
na kilka godzin jedynie w obliczu 
pogrzebu, ciążył na osobach kro­
czących w pierwszych szeregach. 
Chodzili smutni, bo odnosili urnę 
Wodza, kroczyli zadumani, bo lud 
własny nastręczał dużo zmartwień, 
bo nawet, tutaj w mieście, spot­
kali się z pytaniami. Nie pytano, 
jak w „Gazecie Polskiej" „co da­
lej", a raczej „co bliżej". W sze­
regu kroczył b. minister skarbu, 
profesor Zawadzki. Odszedł kilką 
miesięcy temu, patrzy swoim oso­
wiałym wzrokiem na niewielką gru 
pę kroczących posłów i senatorów 
i widzi spojrzenia pełne wyrzutu 
i urazy.
Chodzą wszyscy smutni, bo za 
dwie godziny, po ciężkim obowiąz­
ku, po marszu w* „miłem mieście", 
po zespoleniu się z Wodzem, trze­
ba będzie znowu wróci do prozy 
dnia codziennego, do sprawy naj­
bliższego jutra, zagadnień władzy, 
życia gospodarczego i tych wszy­
stkich trosk, które dławią coraz 
mocniej gardło rzeczywistości pol­
skiej".

S-EK.

O d s ło n ic ie  tablicy
ku czci p o leg ły ch  W ychowan­
ków Szkoły  Zęrom. Kupców.

W sobotę 16 b. m. o godz. 11.30 
rano w gmachu Gimnazjum Zgroma­
dzenia Kupców m. st. Warszawy 
(Prosta 14) podczas zjazdu rocznika 
1916 r. nastąpi poświęcenie tablicy 
ku czci poległych w walkach o Nie­
podległość wychowanków szkoły: 
Bajera Ludwika, Biumentaia Jerze­
go, Ciołkowskiego Kazimierza, Fro- 
ma Mieczysława, Frydberga Gusta­
wa Leona, De Nisau Witolda, Nie- 
krasza Tadeusza, Opielińskiego Jana 
Tadeusza, Osieckiego Tadeusza, Ro. 
lińskiego Jana, Wapińskiego Anto­
niego, Wierzbowskiego Tomasza, 
Wolskiego Wincentego.

Na uroczystoć tę Komitet Organi­
zacyjny zaprasza Wychowanków 
Szkoły i Rodziny Poległych.
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W e Franci!

Komuniści tłomaczą swe stanowisko
Intensywna działalność tow. Biuma

Odpowiedź Partji Komunistycz­
nej, odmawiająca udziału w Rzą­
dzie, utrzymana jest w tonie bar­
dziej życzliwym pod adresem Par­
tji Socjalistycznej. Odpowiedź przy 
tacza ponownie jako jeden z głów 
nych argumentów to, że udział ko 
munistów w gabinecie przyszłym 
naraziłby tylko ten gabinet na nie 
słychane ataki przeciwników.

Zarówno ogłoszony z rana ko­
munikat, jak i owa odpowiedź po 
za wysuwanymi już w czasie wy­
borów hasłami patrjotyzmu i o- 
brony franka- zawierają również 
odżegnywanie się od polityki pu­
czów.

Odpowiedź komunistyczna np. 
odpiera z oburzeniem zarzuty, że 
organizowane przez komunistów 
prowincjonalne komitety Frontu 
Ludowego mają charąkter burzy­
cielsko - rewolucyjny.

Komunikat wysuwa postulat 
przyśpieszenia utworzenia Rządu

lewicy.
Z drugiej strony ten sam komu­

nikat domaga się jaknajszybszego 
wprowadzenia w życie ostrych za 
rządzeń, zmierzających do obronv 
franka.

*
* *

Gabinet sprawujący funkcje, u- 
ważany jest właściwie przez wszy 
stkich za Rząd nie posiadający już 
mandatu społeczeństwa i tow. 
Blum gra obok obecnego premje- 
ra Sarraut rolę, jak gdyby nieofi­
cjalnego szefa Rządu.

Poza audjencją u Prezydenta Re 
publiki i poza konferencjami z pre 
mjerem Sarraut, tow. Blum prze­
prowadza konferencje z poszcze­
gólnymi ministrami obecnego ga­
binetu, dyskutuje o sytuacji mię 
dzynarodowej z min. Paul - Bon- 
courem, wyjeżdżającym jako de­
legat Francji do Genewy, przyjmu 
je ambasadorów francuskich, akre 
dytowanych zagranicą, a nawet

Klęski żywiołowe
w  HuSielskiem i ScleBeckeem

W KAZIMIERZU.
W Kazimierzu Dolnym nad W i­

słą nastąpiło oberwanie się chmu­
ry deszczowej. Poziom wody na 
rzecze Grodasz w jednej chwili 
podniósł się do 5 m. Prąd zniósł 3 
domy drewniane, powyrywał drze 
wa przybrzeżne z korzeniami i 
słupy od elektryczności. W mieś­
cie jeden dom drewniany został zu 
pełnie zniesiony, a kilka domów 
jest podmytych. Woda pozalewa­
ła piwnice, mieszkania i sklepy. 
Straty są wielkie. W ciągu pół go 
dżiny woda opadła, pozostawiając 
wszędzie ślady zniszczenia.

Na terenie gminy Szczekarków 
w pow. puławskim przeszła nie­

słychanie gwałtowna burza grado­
wa, która zniszczyła doszczętnie 
zasiewy 14 wsi, kilkunastu kolo- 
nij i 2 folwarków. (PAT.).

W K1ELECKIEM.
W czasie środowej burzy we 

wsi Korzecko, pow. kieleckiego, 
szalała nawałnica, połączona z trą 
bą powietrzną, która zniosła kil­
kanaście stodół i kilka domów mie 
szkalnych. Padał grad wielkości o- 
rzecha włoskiego, który zniszczył 
doszczętnie zasiewy w szeregu 
wsi. W pow. opoczyńskim we wsi 
Giebłowice od uderzenia piorunu 
wybuchł pożar, niszcząc 4- zagro­
dy gospodarskie oraz 5 stodół.

(PAT.).

gubernatorów poszczególnych ko- 
lonij.

Organ socjalistyczny „Popu- 
laire“ w komentarzach do wyni­
ków genewskich podkreśla jako 
rzecz najważniejszą, że min. Paul- 
Boncour nie zaangażował przyszłe­
go Rządu absolutnie w żadnym kie 
runku..

Anglja nie uzna zaboru Abisynji
Opinja Baldwins o sankcjach wojskowych

W kołach zbliżonych do angiel­
skiego M. S. Z. podkreślają, że po 
seł angielski w Addis Abebie, sir 
Sidney Barton nie pozostanie przez 
dłuższy czas w Abisynji. Po za­
bezpieczeniu interesów obywateli 
brytyjskich opuści Addis Abebę. 
Wyjazd posła nie będzie ozna­
czał, jak podkreślają w miarodaj­
nych kołach angielskich, uznania

P. Prezydent Rzeczplitej pod­
pisał w czwartek dekret, mianu­
jący wicemarszałka sejmu dr. Wła 
dyslawa Byrkę prezesem Banku 
Polskiego.

W godzinach popołudniowych 
P. Prezydent Rzplitej przyjął no- 
womianowanego prezesa Banku 
Polskiego, który złożył ślubowa­
nie na ręce P. Prezydenta. (PAT.)

Konferencja w sprawie
podniesienia k u ltu r y  wsi

Zgodnie z oświadczeniem pre- 
mjera Zyndram - Kościałkowskie- 
go, złożonem w expose sejmowem 
w lutym r. b., w sprawie akcji o 
podniesienie kultury wsi, Rząd or­
ganizuje w dniach 27 — 29 maja 
r. b. konferencję, dotyczącą zaga­
dnień kultury wsi.

Udział w niej wezmą przedsta­
wiciele Rządu oraz działacze sa­
morządu, spółdzielczości, organi- 
zacyj gospodarczych, oświatowych 
i kulturalnych, czynnych w środo­
wisku wiejskiem.

Celem tej konferencji będzie o- 
mówienie i wytyczenie zasad pra­
cy nad kulturą wsi, ze szczegól-

nem uwzględnieniem spraw orga­
nizacyjnych. Zostaną ustalone wy­
tyczne co do zakresu i form dzia­
łania państwa, samorządu, spół­
dzielczości oraz dobrowolnych or- 
ganizacyj, istniejących na wsi.

Konferencja obradować będzie 
w trzech komisjach, poświęconych 
następującym zagadnieniom: gos­
podarz i warsztat jego pracy, ko­
bieta, ze szczególnem uwzględnie­
niem jej roli w rodzinie, oraz mło 
dzież. Konferencja odbędzie się w 
prezydjum Rady Ministrów i jest 
obliczona na około 250 uczestni­
ków. (PAT.).

OSTATNIE DEPESZE I WIADOMOŚCI NA STR. 1, 2

Dzień 1 Maja w Polsce
Manifestacja województw zachodnich
Chodzież

Czerwona Chodzież przeżyła 
wielki i triumfalny dzień.

O g. 6 rano odbyła się pobudka 
przyczem .miasto przybrało wy­
gląd świąteczny. Robotnicy wstrzy 
mali się w 90% od pracy, mimo, 
że zarząd miasta akurat w dniu 1 
maja wezwał około 130 robotni­
ków sezonowych (bezrobotnych) 
do pracy. Nie pomogły również 
ulotki, rozrzucane przez w ar­
chołów endecko - faszystowskich. 
Strajk był powszechny.

O godz. 14.30 odbył się wiec w 
ogrodzie „Strzelnicy1*, który za­
gaił i przewodniczył tow. Czerny. 
Przemówienie wygłosił wśród o- 
klasków, tow. Rybczyński z Po­
znania. W pochodzie brało udział 
zgórą 200 osób, nie licząc dzieci 
szkolnych i przedszkolnych. W 
czasie pochodu na ulicach miasta 
panowało duże ożywienie.

Na czele pochodu kroczyły dzie­
ci w wieku od lat 4-ch do 14-tu. 
Na czele pochodu, pod sztanda­
rem Związku Robotników Przemy 
słu Chemicznego, szły miejscowe 
władze związkowe i PPS., a na­
stępnie masy robotników z 24 
transparentami.

Po pochodzie nastąpiło krótkie 
przemówienie tow. Rybczyńskie­
go. Później odbyła się zabawa ta­
neczna.

Grudziądz
Demonstracja 1-majowa w ro­

ku obecnym była największą ma­
nifestacją, jaką dotychczas Gru­
dziądz widział.

O godz. 5 pop. przybył z Miń­
ska pochód robotników firmy Hers 
feld - Viktorjum ze sztandarami 
i orkiestrą na plac zborny nad 
Wisłą u wylotu ul. Brackiej. Tu 
zgromadziły się tysiączne rzesze 
robotników, poczem po zagajeniu 
przez tow. Schulca i oddaniu hoł­
du poległym, uformowany został

pochód. W pochodzie szły dwie 
orkiestry, niesiono 14 sztandarów 
i liczne transparenty. Liczba ucze­
stników pochodu wynosiła około 
4.000 ludzi. Na rynku odbyło się 
zgromadzenie, przy udziale około 
7000 ludzi. Referował tow. dr. 
Pehr. Rezolucja 1-majowa została 
przyjęta jednomyślnie. Po zgroma 
dzeniu pochód ruszył do ogrodu 
Tivoli. Po przemówieniach tow. 
Kirschnowskiego i Uborskiego, zo* 
stała demonstracja zakończona.

Po demonstracji odbyła się w 
przepełnionej sali w Tivoli akade- 
mja TUR-a, na program której 
złożyły się: deklamacje, występy
orkiestry oraz chóru TUR-a. Rów* 
nież sekcja teatralna TUR-a ode­
grała jednoaktówkę Kriegera 
„Święto Majowe**.

Chojnice
Klasa robotnicza na tutejszym 

terenie obchodziła dzień 1 Maja 
pod sztandarem PPS i Związku 
zawodowego budowlanego. W o­
bec różnych przeszkód natury lo­
kalnej, uroczystość ograniczono 
do akademji.

Akademji przewodniczył prezes 
Zw. bud., tow. Rybarski, który na 
wstępie poświęcił wspomnienie 
poległym robotnikom. Zebrani ucz 
ciii ich pamięć jednominutową ci­
szą. Skolei przemawiał tow. Koło­
dziej.

Zebrani jednomyślnie potępili 
rozbijaczy ruchu robotniczego, na­
wołując do solidarności mas pra­
cujących, stwierdzając, że wszyst­
ko, co ma na celu osłabienie kla­
sy pracującej, spotka się z tw ar­
dą postawą mas. Po referacie u- 
chwalono jednomyślnie rezolucję 
pierwszomajową. Uroczystość ni- 
czem nie została zakłócona.

Świecie nad Wisła
1 Maj wypadł nadzwyczaj uro­

czyście. w świeciu na Pomorzu. 
Przeszło 500 robotników porzuci­

ło pracę przy budowie wału, dro­
gi i w fabryce przemysłu mącz- 
nego. Rano pobudka, która prze­
szła ulicami miasta, ogłosiła mie­
szkańcom o święcie robotniczem. 
Po południu odbył się wiec przy 
udziale 2 tysięcy osób. Po prze­
mówieniach przyjęto jednomyśl­
nie rezolucję. Przemawiali ttow.: 
Filipski, przewodniczący PPS w 
Świeciu, Różański, reprez. OKR z 
Torunia i Dąbrowski z Warszawy, 
który towarzyszom w świeciu wrę 
czył sztandar klasowy.

Po wiecu odbył się pochód, któ­
ry przeszedł przez całe miasto. 
W pochodzie wzięło udział 1.000 
osób. Rozwiązanie pochodu na­
stąpiło w ogrodzie zamkowym, 
gdzie odbyła się zabawa.

Spokoju nigdzie nie zakłócono. 
Przez cały dzień zbierano na TUR, 
ogólny wynik zbiórki wyniósł 
zł. 97.75.

Stanisławów
W tym roku klasa pracująca 

miasta Stanisławowa obchodziła 
Święto 1 Maja nadzwyczaj uro­
czyście.

Wczesnym rankiem, przy pię­
knej, prawdziwie wiosennej po­
godzie z oznakami na piersiach 
spieszyli robotnicy do siedzib 
swych Związków, a stamtąd na 
plac obok gmachu ZZK., gdzie 
zgromadziły się olbrzymie. zastę­
py. Zgórą 8.000 robotników i ro­
botnic różnych zawodów zapełni­
ło po brzegi ogromny plac.

Z uderzeniem godziny jedena­
stej rano muzyka „Robotników 
Kamieniołomowych*1 odegraniem 
„Czerwonego*1 rozpoczęła uroczy­
stość. Olbrzymie zgromadzenie w 
krótkich słowach zagaił tow. Sza- 
łaśny, do prezydjum powołano 
tow. Sierecka, Draganicza i Sza- 
łaśnego, a na sekretarza tow. P a­
szka, referat wygłosił tow. Her- 
sztal ze Lwowa.

Po przemówieniu w języku u-

kraińskim tow. Baranieckiego, któ 
ry odczytał rezolucję U. S. D. P., 
oraz po przemówieniu w języku 
żydowskim tow. Engla, tow. Pa­
szek odczyta! rezolucję C.K.W. 
P.P.S. Obie rezolucje zostały z en­
tuzjazmem przyjęte. Następnie ru 
szył imponujący pochód, który 
ze sztandarami i transparentami, 
wśród śpiewu „Czerwonego11 — 
w pełnej powadze przesuwał się 
ulicami miasta. Pod pomnikiem 
Mickiewicza, po końcowem prze­
mówieniu tow. dr. Hersztala i od­
daniu hołdu poległym uroczystość 
zakończono.

Przez cały czas milicja P. P. S. 
złożona z 36 członków związków 
ceglarzy i kolejarzy, której komen 
dantem był tow. Sagała, spełniła 
swoją funkcję ku ogólnemu zado­
woleniu. Przez cały dzień odby­
wała się zbiórka T. U. R.

Wieczorem w szczelnie zapeł­
nionej sali ZZK. odbył się odczyt 
tow. dr. Hersztala.

przez Anglję aneksji Abisynji 
przez Włochy.

*
Na czwartkowem posiedzeniu Izby 
Gmin, poseł Labour Party, Flet­
cher zapytał, czy Rząd angielski 
uznaje nadal Abisynję za niepodle 
głe cesarstwo. W imieniu premje­
ra Baldwina odpowiedzi na inter­
pelację udzielił minister spraw we 
wnętrznych, sir John Simon, któ­
ry oświadczył, że statut prawny 
Abisynji nie uległ żadnej zmianie. 
Rząd angielski uważa nadal Abi­
synję za niepodległe państwo, któ 
rego znaczną część terytorjum o- 
kupowali Włosi.

Poseł konserwatywny, były pod 
sekretarz stanu w Min. S. Z. 
Looker Lampson zapytał, czy za- 

j jęcie źródeł Nilu przez Włochów 
nie pociągnie za sobą żadnych 
konsekwencyj natury politycznej. 
Minister Simon powołał się na od­
powiedź zastępcy sekretarza sta­
nu lorda Cranhorne, z której wy­
nika, że fakt ten pozostanie bez 
wpływu na politykę angielską. 
Poseł robotniczy Rathone zainter- 
pelował Rząd w sprawie sankcyj. 
Poseł zapytał, czy inne państwa 
stosują sankcje w całej rozciągło­
ści. Sir John Simon odpowiedział 
twierdząco i zaznaczył, że Rząd 
angielski uważa za rzecz zrozu­
miałą samą przez się, że wszy­
scy członkowie Ligi Narodów, któ 
rzy wypowiedzieli się za sankcja­
mi, stosują je w sposób równie lo­
jalny i pełny, jak Wielka Bryta- 
nja. Skolei zapytał Hender­
son — junior (Labour Party), czy 
Negus opuścił Abisynję na skutek 
rad udzielonych przez Francję i 
W. Brytanję. Simon odpowiedział, 
że niema żadnych podstaw do 
przypuszczenia, że Francja udzie­
lała takich rad, również niezgod- 
nem z prawdą jest przypisywanie 
posłowi W. Brytanji, że wywierał 
w tym kierunku presję.

Pozatem min. Simon oświad­
czył, że Rząd francuski nie czynił 
żadnych kroków w  sprawie ogra­
niczenia swej działalności. Cesa­
rza powiadomiono jedynie, że w 
czasie pobytu w Palestynie, jak 
spodziewa się W. Brytanja, nie 
będzie uczestniczył w działaniach
wojennych. (PAT.).

***
Przemawiając w Albert Hall w 

obecności 7000 zwolenniczek Par­
tji Konserwatywnej, premjer Bald

win podkreślił, że ideały Paktu Li* 
gi Narodów nadal stanowią cel 
brytyjskiej polityki zagranicznej. 
Przypuszczalnie podczas jesienne­
go zgromadzenia Ligi Narodów 
członkowie jego będą musieli roz 
ważyć, jakie zmiany stały się ko­
nieczne w Lidze Narodów. „Nigdy 
nie twierdziłem — oświadczył Bal 
dwin — jakoby niepowodzenie, 
które mogłoby wyniknąć z do­
świadczenia z sankcjami, miało o- 
znaczać koniec systemu Ligi Na­
rodów. Sankcje wojskowe stano­
we stanowią istotną część zbioro­
wego bezpieczeństwa i nie dadzą 
się uniknąć na stałe. Zbiorowe 
bezpieczeństwo nie może jednak 
oznaczać, że cała praca winna być 
dokonana przez marynarkę bry­
tyjską. Daję wam słowo, że na 
drodze zbiorowego bezpieczeń­
stwa pójdziemy tak daleko, jak 

tylko to będzie możliwe — zakoń 
czył premjer.

Pod oskarżeniem
o grabież

PAT. donosi: We Lwowie to­
czyły się pierwsze procesy oskar­
żonych o napady na sklepy w cza­
sie zajść kwietniowych.

Skazani zostali Balicki na pół­
tora roku, Balicka na 14 mies. Ko- 
guł na półtora roku, Wójcik na 
półtora roku. Sawicki na rok i 7 
m. i Taratula na półtora roku wię 
zienia.

Niemcy podziemne
Berliński senat karny rozpatry­

wał na sesji wyjazdowej w Szcze­
cinie sprawę przeciwko 25 człon­
kom Partyj Socjalistycznej i Komu 
nistycznej.

Skazano 9 oskarżonych, pocho­
dzących ze Szczecina, na karę po­
zbawienia wolności od 3 miesięcy 
do 5 lat

Nowy
prezydent Lwowa

Rada miejska Lwowa dokonała 
wyboru prezydenta. Wysunięto 
jedną kandydaturę, mianowicie do 
tychczasowego wiceprezydenta 
miasta posła dr. Stanisława Ostro­
wskiego, który został wybrany 44 
głosami na 67 obecnych radnych.

(PAT.).

U f iadom ości ffgporłowa
Sen sacje dreSa

Rzeszów
Już wczesnym rankiem przecią­

gnęła przez ulice Rzeszowa orkie­
stra ZZK, rozpoczynając obchód 
1 Maja. Od godziny 9-tej rano 
ściągać zaczęły na miejsce zbiór­
ki grupy robotników, które powo 
li formowały pochód, dochodzą­
cy do 4.000 ludzi. Zgromadzenie 
w parku zagaił tow. Zwoliński. 
Po wyborze prezydjum i uczcze­
niu jednominutowem milczeniem 
poległych w walkach robotników 
zabierali kolejno glos przedsta­
wiciele TUR i Rady Zawodowej, 
poczem dłuższy referat wygłosił 
tow. Saks z Krakowa.

Tak wielkiej manifestacji robot 
niczej Rzeszów jeszcze nie wi­
dział. Szczególniej uderzał liczny 
udział kobiet. Policja obstawiła 
wszystkie drogi da  miasta, nie 
dopuszczając chł^row, którzy ma 
sowo spieszyli na demonstrację. 
To nic nie pomogło.

FRANCJA NIE WEŹMIE UDZIA 
LU W OLIMPJADZIE BERLIŃ­
SKIEJ. Stała komisja administra­
cyjna partji socjalistycznej we 
Francji na posiedzeniu wczoraj- 
szem postanowiła uwzględnić pro 
pozycję sportowej federacji pracy, 
by Francja nie brała udziału w 
olimjadzie berlińskiej.

L o t n ic t w o
ZNANY LOTNIK SOWIECKI 

SZEWCZENKO dokonał w tych 
dniach pierwszego lotu wiosennego 
do stratosfery  w otwartym  2-osobo- 
wym samolocie. Szewczenko wzniósł 
się na wysokość 11.000 m. na wyso­
kości 10 tys. m tr. tem peratura spa­
dła do 67 stopni niżej zera, a na wy­
sokości 11 tys. m tr. podniosła się do 
55 idopni niżej zera.

Wczorajszy lot jest 16-ym lotem 
Szewczenk"' do stratosfery. Szewczen 
ko zamierza dokonać nowego lotu z 
pasażerem.

P i ł k a  r e o ż w a

DZISIEJSZY MECZ PIŁKARSKI. 
Na boisku Skry o godz. 10.30 roze­
grany zostanie w dniu 15 b. m. mecz 
piłkarski z serji m istrzostw  kl. A 
podokręgu robotniczego między Czar­
nymi i Skra.

STADJOŃ WOJSKA POLSKIEGO 
POWIĘKSZONY NA MECZ Z CHEL 
SE A. Na stadjonie Wojska Polskiego 
rozpoczęły się już prace, związane z 
powiększeniem ilości miejsc stoją­
cych i siedzących na mecz Chelsea— 
reprezentacji Polski. Ze względu na 
spodziewany liczny napływ publicz­
ności i szereg specjalnych pociągów 
popularnych — pojemność stadjonu 
będzie prawdopodobnie zwiększona do 
25 ty sę cy  widzów. Drużyna angiel­
ska przybędzie do W arszawy ze 
Szwecji już we czwartek wieczorem. 
Mecz rozpocznie się w sobotę o godz. 
17.15. Sędziować będzie prawdopo­
dobnie dr. Lustgarten.

N azajutrz w niedzielę Anglicy grać

będą w Krakowie z Wisłą.
Skład drużyny polskiej na mecz z 

reprezentacją Polski ustali w nie­
dzielę nadchodzącą wieczorem kapi­
tan  sportowy p. Kałuża. Prawdopo­
dobnie skład ten wyglądać będzie na­
stępująco :

Albański (M adejski), M artyna,
Szczepana, Kotlarczyk II, W asie- 
wicz, Dytko, Piec, M atjas, Szerfke, 
Wilimowski, Wodarz.

PIŁKARZE BRUKSELI N IE 
PRZYJ AD A DO POLSKI. W yjazd re 
prezentacji brukselskiej nie dojdzie 
do skutku. Poznański OZPN przesłał 
Belgom wyjaśnienie, że spowodu 
przełożenia mistrzostw ligowych na 
28 czerwca, nie jest możliwe zorga­
nizowanie w tym  okresie spotkań 
międzynarodowych.

Belgowie nYeli grać w Polsce w 
dniach 23 i 29 czerw ca oraz 4 i 5 lip- 
ca.

ZAROBKI PIŁKARZY ANGIEL­
SKICH. Reprezentacja piłkarska An- 
glji za swój jnecz przeciwko Belgji 
otrzym ała 25000 funtów (około 65 ty ­
sięcy zł.), a  w Wiedniu — około 
2000 funtów.

L eteo a łie ly k a
ZAWODY LEKKOATLETYCZNE 

NA BOISKU SKRY. N a boisku Skry 
odbyły się miedzyklubowe zawody 
lekkoatletyczne, które dały wyniki 
następujące:

200 ni. — Łopuszyński (Pol.) 23:7, 
2) Szefler (Warsz.) 24:1.

bieg 3 km. — 1) Wilder (Makahi) 
9:44, 2) Maliszewski (Pol.) 9:52, 

rzut dyskiem — 1) Hanke (W arsz.) 
35:49, 2) Szyc (Pol.) 35:12, 

skok w dal — Gostkowski (Pol.) 
614, 2) Janowski (P.) 594, 

rzu t dyskiem pań — 1) Dutkówna 
(W arsz.) 29:11, 2) Pedłucka (W arsz.) 
29:45.
Różme w iad om ości

-

OŚRODEK SZKOLNY JACHTUN- 
GU MORSKIEGO. Utworzony został 
w Gdyni ośrodek szkolny jachtingu 
morskiego. Zadaniem ośrodka jest pro 
paganda spraw  morskich, przygoto­
wanie sterników i kapitanów jachto­
wej żeglugi morskiej oraz organizo­
wanie pływań zagranicznych.
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B. burmistrz Otwocka Górzyński
skazany na sześć lat więzienia

W  sądzie okręgowym  ogłoszono 
w yrok w procesie b. burm istrza 
Otwocka, Górzyńskiego, o którego 
działalności pisaliśmy niejedno­
krotnie. Sąd skazał Górzyńskiego 
na 6 Jat więzienia, buchaltera W do 
w iaka na dw a la ta  więzienia, oraz 
kierownika elektrowni w  Otwocku, 
Krajewskiegd i urzędnika Kuczyń­
skiego po roku więzienia, przy- 
czem tym dwu ostatnim  wykona 
nie kary zawiesił.

Stwierdzono szereg nadużyć, 
popełnionych przez Górzyńskiego 
na szkodę m iasta Otwocka.

W yrok, skazujący Górzyńskie­
go, nie obejmuje wszystkich za­
rzutów, zaw artych w  akcie oskar­
żenia, gdyż część z nich została 
um orzona wobec przedawnienia.

Sąd zdecydował zatrzym ać Gó­
rzyńskiego nadal w areszcie, 
względem W dow iaka zaś areszt 
uchylił, pozostaw iając oskarżone­
go na wolności za kaucją 10.000 
złotych.
Górzyńskiemu udowodniono prze-

Aresztowania
Przed 1 m aja zostali aresztow a­

ni: tow. Tadeusz Grochach z Sier- 
czy i Poloczek Alojzy z Trzebini.

Młodzi towarzysze, aresztowani, 
w  związku z działalnością organi­
zacyjną w śród młodzieży, jak  nam 
donoszą, dotąd nie zostali zwol­
nieni.

dewszystkiem, że działał na szko­
dę miasta, pobierając prowizję od 
firm, które były dostawcami róż­
nych objektów i surowców dla 
Otwocka.

Prowizje te stanowiły poprostu 
łapówki i w  rezultacie ciężar ich 
ponosiło miasto, gdyż były w ypła­
cane dostawcom w  cenach.

Drugi rodzaj nadużyć polegał 
na pobieraniu przez Górzyńskiego 
zaliczek na znaczne sumy, które 
następnie były pod różnemi pozo­
rami umarzane.

P. Górzyński był, oczywiście, 
burmistrzem z epoki „najradoś- 
niejszej1' twórczości „sanacyjnej’’...

Wiadomości x c a le
Falski

PRZYPADKOWE ZABÓJSTWO.
W  Makowie podhalańskim w 

czasie m anipulowania strzelbą, 
Piotr Ślęzak spowodował w y­
strzał, trafiając w głowę Ludwi­
ka M atyję, który poniósł śmierć na 
miejscu. Sprawcę przypadkowego 
zabójstw a aresztowano.

NADUŻYCIA W GMINIE.
Do W ietrzychowic koło Dąbro­

wy przyjechał sędzia śledczy, ce­
lem przeprow adzenia dochodzeń 
w  spraw ie nadużyć, popełnionych 
w  gminie zbiorowej W ietrzycho 
wice. W  toku śledztwa wyszło na 
jaw, że nadużycia popełniono jesz 
cze w czasie powodzi w 1934 r. 
Ponadto stwierdzono w miejsco

Ma Górnym Śląsku

Przekroczenia celne w bocie „Pokó <(

Swego czasu głośne było are­
sztowanie kierownika działu cel­
nego huty „Pokój", p. Hudali pod 
zarzutem sprzeniewierzenia około 
20.000 zł.'

Przebyw ający w areszcie śled­
czym Hudala napisał memorjał 
do władz prokuratorskich, zarzu­
cając dyrekcji huty „Pokój" prze 
kroczenia celne, w wyniku których

Skarb Państw a poszkodowany 
miał zostać na znaczne sumy. Pro 
kuratura Sąd Okręgowego w Ka­
towicach wgzczęła na skutek tego 
doniesienia dochodzenie ,które w 
najbliższych dniach zostało ukoń­
czone. Rezultaty tych dochodzeń 
miały podobno wykazać, że w hu­
cie „Pokój" rzeczywiście działy 
się przekroczenia celne.

wej Kasie Stefczyka brak 8000 zł.
W YKOPALISKA.

W  Skarbienicach, pow. żniński, 
odkryto w torfowisku osadę z o- 
kresu wczesno - piastowskiego.

Również w leśnictwie w W ą- 
welnie, pow. wyrzyski, odkryto ur­
ny z rysunkami, pochodzące z 700 
— 400 lat przed Chrystusem.

Urny ofiarowane zostały do Mu­
zeum przedhistorycznego w Po­
znaniu.
ZGON 104-LETM1EGO STARCA.

W  Domu Starców w Rzeszowie 
zmarł Szymon Schindler z Frysz­
taka w wieku 104 lat. Starzec do 
ostatniej chwili zachował zupełną 
przytomność umysłu.

BURZE GRADOW E.
Nad południową częścią powia­

tu pszczyńskiego i bielskiego prze 
szła burza o sile huraganu, połą­
czona z gradobiciem.

Grad padał przeszło godzinę, 
wyrządzając spustoszenie w sa­
dach i ogrodach.
TR U P NOW ORODKA W  N O TECI.

P. Stanisław Słoma z Pakości 
łowiąc na wędkę ryby na Noteci 
zauważył na wodzie płynący pa­
kunek i wędką go przyciągnął 
do brzegu. W zawiniątku tern 
znajdował się noworodek płci żeń­
skiej, który miał ślady uderzeń po 
głowie.

O wypadku wyłowienia wędką 
noworodka Słoma zawiadomił po­
licję, która wszczęła dochodzenia.

Na Kresach..,
W ładza adm inistracyjna w B a­

ranowiczach nie może straw ić ro­
zwijających się świetnie związków 
zawodowych i bankructw a organi- 
zacyjek „sanacyjnych".

Represje na działaczy związko­
wych sypią się ,jak  z rogu obfi­
tości. Kilku aresztow ano; w iado­
mo, że siedzą, ale nikt nie wie za 
co. W lokalach robotniczych urzą 
dza się rewizje w  poszukiwaniu... 
„literatury komunistycznej". W y­
toczono całemu szeregowi działa­
czy spraw y za akcje strajkowe. 
W czasie akcji strajkowych a re ­
sztowano po kilkunastu ludzi, 
których naturalnie, jako bezpod­
stawnie aresztowanych, musiano 
wypuścić. Ostatnio starosta  W ań­
kowicz zabrania urządzenia jakie­
gokolwiek odczytu, czy zebrania. 
Policja jest bardzo „czynna". O-

statnio rozpędzono zgrom adzo­
nych w lokalu związkowym człon 
ków chóru robotniczego, którzy 
ćwiczyli się w śpiewaniu „Między 
narodówki", rzekomo z powodu, 
że „M iędzynarodówka" została 
przez Okręgowy Sąd Nowogródz­
ki zakazana...

Przewodniczącemu Rady Zw. 
Zaw. tow. M achayowi wydział 
śledczy zakomunikował, że w razie 
śpiewania „Międzynarodówki" na 
jakimkolwiek zebraniu, czy w  cza 
sie obchodu 1-go M aja, śp iew ają­
cy zostaną rozpędzeni i pociąg­
nięci do odpowiedzialności (? !).

Komu to wszystko potrzebne? 
Możeby władze wryższe pouczyły 
władców z paszałyku kresowego, 
że w Polsce obowiązuje jedno p ra  
wo, że kresy to' nie dzikie pola!...

do orzeczeń N. T. A.
Czy panu ministrowi komunika­

cji jest wiadome, jak ustosunko­
wują się podlegle mu władze do 
wyroków Najwyższego Trybunału 
Administracyjnego? Pozwolę so­
bie zacytow ać fakty.

W  roku 1933 Dyrekcja Kolei 
Państwowych w  W arszaw ie zwol­
niła kolejarza Aleksandra Za- 
charczuka bez praw  emerytal-

T a b e l a  l o t e r i i
7-my dzień ciągnienia 4-ej klasy 35-ej Loterji Państw.
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62 989 48388 568 77 80 620 92 720 891 
92~ 49096 187 300 654 768 827 54 74 
86 918 52 86 92

50119 78 244 354 478 539 88 607
£61 948 78 51220 23 28 328 60 470
505 95 648 711 13 18 905 64 52057 166 
248 314 29 35 89 410 507 646 86 713 
930 33 79 53128 81 229 398 458 61 75 
576 616 20 97 54134 429 47 97 624 
890 920 53 86 55030 39 123 64 301 466 
92 516 41 614 88 768 S79 994 56121 
300 29 82 443 58 574 653 80 88 705 
83 877 914 25 57061 90 165 468 612 
19 31 724 971 58096 158 242 67 309
50 95 423 28 57 809 59040 85 139 83
207 16 346 415 624 52 766 96 827 900 
74 60082 94 378 585 682 702 92 886 
01008 174 92 233 56 97 349 649 764

233 54 305 459 75 536 798 886 130130 
253 56 685 862 131002 7 158 308 65 
580 667 132029 89 238 351 96 451 
521 66 849 964 78 133072 135 260 308 
23 67 420 31 83 87 511 731 134060 
106 91 360 88 621 30 745 135023 501 
69 634 98 712 16 834 938 136020 57 
110 16 39 92 287 331 85 455 509 75 
629 53 955 137006 41 62 135 260 
480 589 814 31 41 982 138270 419 
29 90 502 80 762 139025 214 30 466 
803 18 915.

140044 73 165 318 427 656 700 8 
861 929 89 141056 66 106 58 90 540 
603 44 739 142074 299 472 627 826 
931 143011 244 399 473 649 887 94 
144054 168 376 571 661 77 718
15232 378 83 84 451 529 676 796 911 
91 146080 116 496 518 45 646 66 966 
147026 124 217 328 31 77 436 148007 
58 128 36 221 314 670 837 149231 
69 361 570 700 866 927 150210 31 
455 572 810 11 43 151120 257 97 710 
896 69.

152038 216 305 554 694 735 36 49 
837 40 153236 48 362 77 425 41 828 
904 13 154049 80 379 492 719 879 948 
49 76 155276 31 360 491 74 616 717 
34 913 69 156025 30 124 50 234 55 
434 693 823 68 908 16 85 157051 156

94952 105466 114469 115819 121777 
134889 155219 162224 168609 168961.

Zł. 1.000 n r.: 1426 4270 7660 18675 
26246 30220 35401 37503 37314 45540 
50666 53472 68375 78863 79994 84161 
92925 107781 115136 119704 116283 
131182 132264 154561 156267 156933 
164514 168033 171614 176220 191500 
194938.

Wygrane po 203 zł.
32 43 420 61 77 83 911 1150 2163 

334 738 944 3351 440 573 637 726 64 
4545 722 5034 207 40 79 954 60 76 
6219 83 513 802 24 96 7072 527 642 
733 808 930 56 98 8120 225 511 653 
74 705 10 62 966 79 9047 203 486 622 
767 79 10028 55 215 303 73 546 745 
11144 68 546 823 935 12069 141 31 
532 617 726 891 13117 738 14112 40 
451 610 39 788 981 15522 16297 382 
483 557 604 862 17002 203 700 7 48 
18146 19643 20199 299 325 64 458 
628 79 837 59 913 31 21083 92 526 
22783 23203 12 342 452 640 731 935 
83 24038 126 313 78 461 551 700 909 
25355 430 549 636 26381 474 83 89 
573 83 768 923 27000 394 400 514 17 
632 28155 347 83 677 751 29442 78 
203 374 591 740 30001 40 262 366 475 
514 21 931 31155 551 88 696 717 954 
32038 79 517 751 860 900 33139 331 
425 534 34003 100 89 575 816 26 973 
35125 687 999 36463 758 37125 221 
563 733 36 881 909 63 86 38224 321 
469 741 39150 402 835 44 77.

40177 222 311 424 72 78 577 821 
41063 100 18 44 45 65 266 90 317 31 
405 759 42161 300 44 63 472 896 
43026 185 516 934 44079 855 80 904 
45090 631 871 46009 172 523 76 792 
800 59 981 47061 308 48024 95 494 
567 603 61 781 49371 716 847 96 
50344 410 51154 66 217 449 78 689 
826 52100 257 4U  629 759 812 53060 
149 389 530 945 54080 195 827 65 
55269 483 588 627 788 888 56043 186

332 557 81 811 57097 784 842 58277
496 579 661 735 59017 115 89 342 
991 60162 79 218 405 521 61158 368 
725 819 40 62599 874 64551 628 815 
902 65400 614 793 66037 219 92 67225 
64 483 502 692 794 817 926 68315 
655 84 851 934 69632 55 993 70004 
25 75 171 552 813 941 71088 110 
72226 431 515 799 73540 773 819 974 
74248 449 929 75154 70 340 686.

76630 949 77061 190 390 605 93 
895 78172 477 86 532 628 79281 517 
710

80094 166 203 391 637 713 35 905 
42 81385 493 620 770 82698 785 862 
974 95 83158 62 63 495 84254 539 820 
31 85000 21 775 853 922 91 86324 425 
560 77 787 813 945 93 99 87093 248 
501 949 64 94 88015 25 45 101 495 
511 14 25 30 640 62 723 880 922 89040 
208 442 90090 173 427 605 91000 200 
69 624 825 984 92259 99 652 93206 
327 686 94135 320 451 525 95006 34 
176 200 354 483 571 688 92 857 96043 
56 97004 80 490 835 98266 499 559 
856 S6 99136 435 678 731 52 904

100199 244 57 98 349419 846 101198 
477 78 684 751- 102016 479 559 9S6 
103214 32 657 104197 564 93 740
105070 71 128 598 814 106008 281 
528 71 941 49 107130 248 76 86 420 
597 734 49 108940 111 503 677 87
760 815 82 901 30 109257 301 61 682 
913 80 97 110256 474 78 510 753 
915 111304 41° 616 766 112072 271 
424 59 561 62 814 994 113135 114439 
568 86 993 115069 151 256 372 451 
595 605 735 97 920 116276 594 117055 
640 775 869 55 921 118088 307 23 546 
119099 124 4866 536 665 894 99 914 
41

120084 343 867 12106 504 614 12217 
231 52 418 865 123290 579 703 912 
124199 264 502 21 651 728 125029 
432 502 16594 212 76 394 507 824 
67 127215 554 128323 534 646 80 
129052 258 87 405 91 515 678 935
95 130065 136 52 582 131198 280 422 
78 544 S03 132104 833 133247 890
96 134921 135254 463 785 947 136223 
309 536 96 634 889 137867 138055 
235 551 74 843 139051 522 618 76

140220 302 654 770 962 141091 116 
27 308 142043 353 89 143315 35 915 
144605 87 145076 342 513 675 146300 
14 463 540 147395 500 23 45 935
148653 149120 76 267 537 677 825 50 
150205 14 36 542 642 53 839 59 97 
151357 60 487 850 994 152057 829 939 
44 153070 151 327 40 418 35 702 40 
957 95 154493 988 155344 82 516 660 
156179 345 494 746 157004 81 200 26 
658 87 158050 499 611 98 822 44 65

160282 827 161299 895 162043 60 
131 588 632 793 834 79 163411 999 
164010 165 632 926 53 73 165081 363 
470 571 630 166409 72 903 167413 648 
168214 320 73 797 169230 346 984
170182 435 1.71288 430 565 949 172235 
336 412 74 762 736 45 173034 436 
174318 175259 176106 471 591 757 
177065 368 576 671 74 80 734 178168 
76 351 98 423 34 838 956 76 179407 
80 502 792 862

180748 930 181032 326 684 182122 
581 183080 166 311 895 184258 366 
185087 294 63 ! 732 186016 475 688 
782 871 77 971 187199 946 188247 
555 63 781 94 967 189109 205 85 622 
56 715 67 919 53 91 190197 205 794 
826 913 191061 271 460 92 192371 633 
47 712 65 70 858 59 193070 81 247 676 
99 194046 224 476 719 860

IV ciągnienie
Wygrane po 2D ii zł.

75 303 633 99 739 816 977 10146 435 
599 689 720 20235 98 407 68 6l2  92 
30095 844 40274 352 540 22 775 802 
50027 67 398 457 82 670 746 73 828 85 
60985 98 493 561 635 89 70100 54 209 
27 50 872 80047 67 228 74 964 9286 
386 574 85 88 10019 317 458 83 603 
729 11009 50 l4o 219 12157 510 693 
1->121 29 299 468 14331 782 85 829 48 
85 939 15174 174 364 95 629 735 913 
16382 17025 39 396 770 805 18347 522 
662 69 810 924 19376 460 516 93 899 
20127 61 631 743 65 801 4 919 97 
21224 591 613 37 853 923 22075 1°6 
237 561 91 660 65 923 23041 201 27

28 307 430 854 945 24004 25 204 405
61 66 25582 630 712 26072 137 80 410 
564 771 916 27081 184 375 543 641 
771 29439 952 30237 79 83 578 723 884 
31191 252 318 68 555 750 854 941 42 
32005 149 298 467 33051 158 689 7 Sb 
866 34108 394 578 35894 36158 504 603 
790 37179 313 840 974 38053 233 309 
729 60 896 39151 264 89 388 582 88 
99 40244 449 624-

41338 533 82 826 918 42495 619 752 
43067 172 294 896 978 44173 220 436 
622 94 866 987 45003 536 641 982 
46169 210 43 309 636 41 744 806 970 
47017 112 699 858 918 82 48354 421 
67 78 516 613 719 49261 572 748 983 
50736 76 51190 259 67 456 591 675 744 
52447 64 610 705 77 938 96 53 U 216 
70 578 806 54033 305 68 72 501 28 
55282 350 601 998 56120 256 344 620
79 57260 75 516 815 20 58047 128 51 
363 502 73 999 59081 423 31 822 915 
60242 368 412 668 61042 476 909 16 
39 62138 462 841 63156 429 818 64521
655 65048 197 327 47 70 417 620 703 
66132 348 972 67227 72 93 389 562
656 68265 85 536 634 888 69013 148 
273 594 814 50 930 7017 78 271 82 
335 461 765 71272 359 931 723124 59 
634 841 74157 616 75621 712 67 819 
76023 239 921 77340 643 78020 361 
701 79191 474 528 729 80028 322 77 
422 663 96 731 44 977 81014 189 272
344 72 473 703 46 65 821 82470 663
727 822 84 83286 351 553 832 81 84271 
327 684 848 85087 U3 271 378 758 81 
94 66 711 62 3 858 9SI 87582 797 946 
88 481 97 89085 126 32 362 65 78 550 
716 58 64 896 90113 205 42 91156 235 
370 411 5581 618 74 822 92604 835 
93082 259 82 313 53 6241551378760
865 94296 407 25 853 913 95410 54
759 958 96493 789 97046 67 454 651 
780 861 .955 98123 231 453 99053 64 
291 320 872 952-

100072 319 523 38 746 847 101029 
106 726 102512 77 91 666 826 41
103339 473 550 84 607 730 104045 506 
88 696 849 925 84 105036 106 46 227 81 
323 70 899 106022 31 122 46 363 655 
107105 94 642 762 905 68 10835S 529 
859 925 39 109055 155 4 353 72 449 
110077 91 197 241 358 545 715 895
111309 438 56 534 623 965 112070
168299 306 646 946 75 114033 482 723 
39 114094 392 433 589 739 974 115074 
313 73 598 695 855 116006 147 724 51 
72 834 948 117662 960 11S257 556 782 
819 119689 992 120252 313 32 759 78 
809 87 121373 926 91 92 122040 118 21 
515 20 834 58 948 123630 755 817 28 
124082 237 346 474 503 760 125475 554 
843 930 126325 462 902 127290 582
128343 426 67 975 129241 315 438 500 
1S0144 313 60 489 538 770 870 131277 
91 95 537 61 70 132040 121 36 400 79 
690 95 806 133386 642 732 869 965
134580 693 813 135527 679 988 136164 
265 583 88 638 786 883 137685 855 949 
13S041 193 358 603 757 841 139125 33 
244 460 596 688 862 966 79 140079
143211 53 546 141074 446 740 54
142027 470 905 143319 428 735 144163
80 277 567 796 87 145328 82 97 862 
146111 44 554 147365 570 628 726
148152 259 451 65 600 701 851
149139 305 509 668 786 150115 681
151138 359 152 155 288 319 581 630 869 
917 153165 432 625 804 921 154392 623 
30 90 763 828 155089 242 338 539 716 
63 844 156169 369 426 50 581 670 919 
157024 397 717 62 818 158039 63 325 
576 615 843 159463 63 83 571 01 723 
97 160167 83 246 470 524 825 161206 
487 695 804 946 162035 387 558 841 
163009 27 671 761 164457 716 806
165245 432 627 887 166198 611 77
167022 900 18145 86 313 791 169047 
342 906 170295 311 526 772 171005 8 
316 728 992 172244 425 522 43 638
17394 754 888 93 977 174017 243 524 
720 175017 221 40 352 701 28 855 91 
907 176075 259 91 539 619 701 177103 
4 513 178063 268 446 546 800 179004 
65 451 585 828 180046 150 392 512 622 
735 803 8 181224 398 585 845 936
182186 202 183297 348 84 86 96 667 700 
923 184022 213 358 693 743 185632 
186527 99 679 187688 808 188017 76 
1S3311 511 669 1890008 56 321 437 535 
60 81 661 92 794.

190020 317 459 191353 480 822 974 
192246 483 941 193506 51 87 731
194001 95 977.

nych. Zacharczuk w czasie służby 
na kolei uległ 6-ciu nieszczęśli­
wym' wypadkom, w skutek których 
utracił zdrowie i zdolność do p ra­
cy, dlatego też prosił o przedsta­
wienie go na komisję lekarską i 
przyznanie mu zaopatrzenia eme­
rytalnego. W ładze kolejowe, łącz­
nie z Ministerjum Komunikacji, od 
mówiły, wobec czego Zacharczuk 
wniósł skargę do Najwyższego 
Trybunału Administracyjnego. Cze 
kał cierpliwie przez przeszło dwa 
lata na rozpatrzenie skargi przez 
Trybunał, aż wreszcie N. T. A. po 
rozprawie w dniu 19.IX 1935 ro­
ku, uchylił orzeczenie Ministerjum 
i nakazał przedstawienie Zachar- 
czuka na komisję lekarską, oczy­
wiście w tej intencji, by po stw ier­
dzeniu jego stanu zdrowia, przy­
znać mu emeryturę.

I teraz zaczynają się męczarnie 
Zacharczuka. Przez 7 miesięcy 
władze kolejowe ciągnęły Zachar­
czuka po rozmaitych komisjach le­
karskich, wysyłały do specjalistów 
i poddaw ały różnorodnym bada­
niom. Kilkunastu lekarzy jedno­
myślnie stwierdziło, że Zacharczuk 
choruje na przepuklinę, opuszcze­
nie serca i żołądka, na płuca i za­
w roty głowy, wobec czego jest 
zupełnie niezdolny do pracy. Spra­
w a była bezsporna i Dyrekcja 
W arszaw ska zajęła stanowisko, że 
Zacharczukowi należy przyznać 
emeryturę. Ponieważ jednak trze­
ba było wypłacić większą sumę, 
bo za ubiegły okres. Ministerjum 
Komunikacji sprzeciwiło się i za­
wiadomiło Zacharczuka, że odm a­
wia mu emerytury, gdyż badania 
lekarskie nie stwierdziły, że Za­
charczuk w  chwili rozwiązania 
stosunku służbowego był fizycznie 
i umysłowo niezdolny do pełnie­
nia obowiązków służbowych.

Tak w yglądają fakty. Zachar­
czuk jest człowiekiem starym, 
schorowanym i steranym pracą. 
Odmowne orzeczenie Ministerjum 
Komunikacji należałoby ponownie 
zaskarżyć do NTA. Zacharczuk 
jednak ma wątpliwości, czy po­
żyje jeszcze 3 lata, a jeśli nawet 
dożyje i w ygra ponownie spraw ę 
w Trybunale, czy Ministerjum zno 
wu nie w yda orzeczenia odm ow­
nego.

Panie ministrze! To nie jest od­
osobniony przypadek. W iadomem 
jest, że Ministerjum Komunikacji 
nie respektuje orzeczeń NTA i jak 
może, tak  je pomija, krzywdząc 
kolejarzy.

Jestem pewien, że panu mini­
strowi praktyka ta  nie jest znana, 
gdyż niewątpliwie nie dopuściłby 
pan minister do zniweczenia au­
torytetu Najwyższego Trybunału 
Administracyjnego, do czego na- 
pewno przyczynia się działalność 
Ministerjum, sprzeczna z konsfy- 
tucyjnemi zasadami.

Komunikując o powyższem pa­
nu ministrowi, pozwalam sobie 
publicznie prosić o skontrolowanie 
działalności Ministerjum w tej dzie 
dżinie i o nakazanie podległym 
władzom respektowanie orzeczeń 
Najwyższego Trybunału Admini­
stracyjnego.

Feliks Mantel, adwokat.

Kto r a z  s k o r z y s t a ł  
z k o m u n i k a c j i  
p o w i e t r z n e j ,  

z o s t a j e  jej  s t a ­
ł y m  z w o l e n n i k i e m
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Z Y C I E  W A R S Z A W Y
Zapowiedzi a rzeczywisto#
Gdzie są te roboty publiczne?

Zapowiedzi przyspieszenia ro­
bót publicznych w Warszawie 
ograniczyły się jak dotąd —  do 
obietnic.

Zapowiadano mobilizację kre­
dytów, miano szereg robót prze­
prowadzić w kwietniu, najpóźniej 
w  maju, a tymczasem... Już nawet 
sanacyjna prasa bije na alarm. 
„Dobry Wieczór'4 przypomina, że 
w  dniu 9 maja liczba ZAREJE­
STROWANYCH BEZROBOT­
NYCH WYNOSIŁA 26.670. Od 
1 maja zatrudniono raptem 1.193 
ludzi, a do końca maja zapowiada 
się zatrudnienie może 2 tysięcy, 
Pozostanie nadal dwudziestoparo- 
tysięczna afmja zarejestrowanych 
bezrobotnych, oraz OGROMNA 

JjA SA  NIEZAREJESTROWA- 
NYCH, do czego jeszcze w naj­
bliższych dniach wrócimy.

Jeśli chodzi o  samo bezrobocie 
zarejestrowane — na Pradze iest 
5.900, na Woli —  4,900, na Po­
wązkach — 4.000.

Robotników wykwalifikowanych 
(ślusarzy, monterów, elektrotech­
ników, cieśli) figuruje w wyka­

zach Funduszu Pracy, jako bezro­
botnych — ponad 6 tysięcy.

W związku z temi sprawami 
pisze „Dobry Wieczór":

Budżet inwestycyjny Warszawy 
wynosi w tym roku zł. 25 milj. 
Dotacja Funduszu Pracy w tym 
budżecie jest bardzo niewielka, wy 
nosi zaledwie zł. 2 miljony, ale na­
wet i w ramach oszczędnego bu­
dżetu inwestycyjnego można było­
by rozpocząć już na szerszą skalę 
zakrojoną akcję walki z bezrobo­
ciem. Niestety, budżet miejski nie 
został jeszcze zatwierdzony i mia­
sto gospodaruje w ramach' prowi­
zorium, co uniemożliwia opraco­
wanie planu na dalszy okres. W 
Warszawie 26 tysięcy bezrobot­
nych czeka! Jeżeli ubędzie z tej 
masy w ciągu maja jeszcze 2 ty­
siące ludzi, nie zaspokoi to po­
zostałych 24 tys.
Klasa robotnicza Warszawy, 

którą obecny, skromny program 
inwestycyjny nie może zaspokoić, 
tembardziej domagać sie musi 
NATYCHMIASTOWEGO URU­
CHOMIENIA ROBÓT PLANO­
WYCH I ICH ROZSZERZENIA. 
KREDYTY MUSZĄ SIĘ ZNA- 
LEŚĆ.

Napastowana skoczyła z IV piętra
Bolesława Jatczaków na, lat 20 

(Żórawia 16), służąca u W acław a 
Kołacza, poznała dwóch młodzień­
ców, którzy zaprowadzili ją do 
m ieszkania kawalerskiego (Woło-

Sam obóistwo więźnia 
w sędzię

W  sądzie grodzkim VI oddziału 
(Złota 34) sprowadzony z więzie­
nia na rozpraw ę Marjan Dobosz, 
oskażony o kradzież, targnął się 
na życie, zadając sobie nożykiem 
od maszynki do golenia kilka ran 
ciętych brzucha. D esperata opa­
trzyło Pogotowie i przewiozło do 
VIII komis.

mińska 48). Tam , po libacji, usi­
łowali ją  zniewolić. Ponieważ 
drzwi mieszkania były zamknięte 
na klucz, w ów czas Jatczaków na, 
broniąc swej czci, wyskoczyła 
przez otw arte okno IV-go piętra. 
Desperatka upadła na dach sąsied 
niego 3-piętrowego domu, skąd 
przeniesiona została na podw ó­
rze. Lekarz Pogotow ia stwierdził 
u desperatki potłuczenie nosa, p ra ­
wego uda i stopy. Po opatrunku 
przewieziono Jatczaków ną do szpi 
tala Przemienienia Pańskiego. Po­
licja XV komis, aresztow ała obu 
łobuzów, których, po sporządzeniu 
protokułu, skierowano do sędziego 
w urzędzie śledczym.

Cyrulik Warszawski

Kot w worku
Tym razem  „Cyrulik14 zmienił 

genre. Odrzucił rewję i wziął „Kota 
w  worku'4 czyli komedyjkę wcale zre­
sztą zgrabną i efektowną, k tóra jest 
istotnie jak  ów „Kot44, bo niewiado­
mo „weźmie" czy nie weźmie publi­
czność.

Strona muzyczna przedstawia się 
wprawdzie dość blado, zbyt mało jest 
melodyjności, zbyt dużo zastosowano 
szablonów. Libretto zato jest efek­
towne i wesołe, a przygody motocy­
klisty szukającego partnerki do 
„przyczepia4' a wpadającego w sidła 
sprytnej gąski są naprawdę komicz­
ne i zdobywają szczere oklaski.

Doskonałe tempo, szczególnie w 
akcie I. Dobre kawały, sprytne ope­
rowanie niewielkim zespołem, a 
przedewszystkiem koncertowa gra 
odtwórców głównych ról przyczynia­
ją  się do tego, że, widowisko jest

miłą rozrywką mogącą dać chwile 
prawdziwego wypoczynku.

Spośród artystów  na szczególne 
słowa pochwały zasługują Stefcda 
Górska i Żabczyński, oboje prześci­
gający się poprostu w naturalności... 
i nadmiarze scenicznego tem pera­
mentu. Zjawisko to  u p. Żabczyń­
skiego jest szczególnie godne uwagi 
i dowodzi dużej pracy nad sobą, 
gdyż w początkach swej karje ry  ra ­
ził on zbytnią sztywnością. Grossów 
na wywiązała się ze swej roli pierw­
szorzędne, wykazując duże opano­
wanie sceny i świetne zacięcie kome- 
djowe. Element humoru wnosił do­
skonały komik Sielański, który im 
ma większą rolę tem  jest lepszy, a 
którego zazwyczaj zamało pokazują.

Całość m a charakter wakacyjnego 
widowiska: jest lekka, beztroska i 
pogodna. I. K.

Instruktorskie 
Kursy Jedwabnicze
w Milanówku

W czasie od 1-go do 30-go czerwca 
Centralna Doświadczalna S tacja Jed- 
wabnicza w Milanówku pod W arsza 
wą orgnizuje Instruktorski Jedno­
miesięczny K urs Jedwabnictwa i 
Hodowli Morwy.

K urs obejmuje wykłady teoretycz­
ne i przedewszystkiem zajęcia p rak­
tyczne. Słuchacze sami hodują przy­
dzielone im p artje  jedwabników i pro 
wadzą pielęgnację morwy, pod kie­
runkiem wykwalifikowanych sił fa ­
chowych.

Kurs przeznaczony jest głównie 
dla instruktorów  instytucyj rolni­
czych i społecznych oraz osób, które 
pragnęłyby pracować nad rozpo­
wszechnieniem w k ra ju  jedwabnictwa.

Opłata za kurs całomiesięczny wy­
nosi zł. 20. Bliższych inform acyj u- 
dziela Centr. Dośw. S tacja Jedwab- 
nicza w Milanówku, dokąd należy 
zwracać się pisemnie.

Co usłyszym y w Radjo?
SOBOTA, 16 m aja.

6.30 Pleśń „Kiedy ranne w stają 
zorze44. 6 34 Gimnastyka. 6.50 Kon­
cert małej ork. P. R. 7.20 Dziennik 
poranny. 7.35 P arę inform acyj. 7.40 
Muzyka z płyt. 8. Audycja dla szkół' 
8.10 Audycja dla poborowych. 11.57. 
Sygnał czasu. 12. H ejnał z Krako­
wa. 12.03 Dziennik południowy. 12.15 
Przegląd prasy rolniczej. 12.25 „1000 
taktów  muzyki44 w wyk. zespołu St. 
Rachonia. 13.10 Chwilka gospodar­
stw a domowego. 14.30 W yjątki z pol­
skich filmów dźwięk, (płyty). 15. 
„Pierwszy wschód słońca dziewczyn­
ki"— fragm ent z pow. Ewy Szelburg- 
Zarembiny p. t. „Ludzie z wosku'4.
15.15 Nasz handel morski. 15.20. 
Przegląd giełdewy. 15.30 Koncert 
kw artetu  salonowego rozgłośni krak. 
16. Lekcja języka francuskiego.
16.15 T eatr W yobraźni: Słuchowis­
ko dla dzieci p. t. „O kapryśnej kró- 
lownie i ślepej dziewczynce'4 Zofji 
Nałkowskiej z muzyką Turela. 16.45. 
„Cała Polska śpiewa". 17. Koncert 
solistów (z K rakowa). 17.35 „Mówi­
my o prowincji44 — „T eatr na pro­
w incji'1 — djalog I. Szymańskiej t  
prof. St. Srebrnego. 17.50 Przegląd 
wydawnictw. 18.50 Życie kulturalne 
i artystyczne stolicy. 19.05 Koncert 
reklamowy. 19.35 Wiadomości spor­
towe. 19.45 Pogadanka aktualna. _ 20. 
„W muzykalnym domu". 20.45 Dzien­
nik wieczorny. 20.55 „Obrazek z Pol 
ski współczesnej'4. 21. Audycja dla 
Polaków zagranicą: „Wycieczki po
Polsce'4. 21.30 „Wesoła Syrena’4: 
„Złoty środek'4. 22. Koncert w  wyk. 
wielkiej ork. P. R. pod dyr. M. Mie­
rzejewskiego z udz. L. Muenzera (for 
tepian). 23. Wiadomości meteor, dla 
żeglugi powietrznej. 23.05 Muzyka 
taneczna z płyt.

K ącik ra d io w y

C o  g r a j ą  w  t e a t r a c H ?
TEA TR ATENEUM  chwilowo 

nieczynny.
TEATTR W IELKI: Dziś o 8-ej

wiecz. „Symfonja miłości" (Domek 
8-ch dziewcząt) Schuberta.

W niedzielę „Traviat44 z Adą Sari.
TE A 3R  NARODUWY gra kome- 

dję Grzymały - Siedleckiego „Spad­
kobierca" z Ćwiklińską, Węgrzynem 
i  Zelwerowiczem na czele.

TEATR POLSKI: „Ostatnia r.o- 
woś&i Bourdeta w reżyserji Jerzego 
L esU i yńskiego.

W niedzielę o 3.30 pop. „Spadko­
bierca".

TEATR NOWY: Codziennie cie­
sząca się powodzeniem, jako kon­
cert gry zespołowej „Tessa4’.

W niedzielę o 3.30 pop. „Stare 
wino".

TEATR LETNI: „Nieusprawiedli­
wiona godzina44 Bekefiego.

W niedzielę o 3.30 pop. „Pierwszy 
występ Jeny".

TE a TR MAŁY: „Adwokat i róże4' 
Szaniawskiego w reż. Zelwerowicza.

„WIOSNA W PIEŚNI, POEZJI I 
RU CHU ', W TEATRZE „WIELKA 
REW JA" (Karoa 18) odbędą się dn. 
16 b. m. o godz. 5 popoł. i dn. 17 b. 
m. o godz. 11% rano przedstawienia 
p. t. „Wiosna w pieśni, poezji i ru ­
chu4', w których bierze udział 150 
dzieci. Bilety w cenie od 25 gr. do 
1 zł.

TEATR KAMERALNY: Ostatnie 
dwa tygodnie komedja Fodora: „Ma­
tu ra44.

TEATR MALICKIE) daje o godz. 
8 wiecz. komedję węgierską „T rafi­
ka pani generałow ej" Bus-Feketego.

INSTYTUT REDUTY: „P ierś­
cień wielkiej damy" C. Norwida z 
udziałem Juljusza Osterwy.

CYRULIK WARSZAWSKI: Co­
dziennie arcywesoa komedja muzycz­
na „Kot w w orku'4.

TEATR ROSYJSKI (Nowy Świat 
19) g ra  w piątki, soboty i niedzielę 
komedję podług T. Dostojewskiego 
„Sen W ujaszka4'.

STOŁECZNY TEATR POWSZECH 
NY : Dziś o godz. 7 wiecz. przy ul. 
Młynarskiej „Gałganek".

Ż FILHARM ONJI. Spowodu zgo­
nu słynnego kompozytora Aleksan­
dra Głazunowa, odbędzie się w Fil- 
harmonji jutro, w niedzielę, o godz.
3popoł. koncert z jego utworów zło­

żony.
Niedzielny poranek poświęcony bę­

dzie Schubertowi, Schumannowi! i 
Lisztowi.

III-CI MUZYCZNY POPIS MIĘ­
DZYSZKOLNY. W niedi elę dnia J7 
m aja od godz. 17-ej odbędą się w sali 
Państwowego Konserwatorjum publi 
czr.e audycje Ill-ciego Międzyszkol­
nego Popisu Związku Szkół Muzycz­
nych w Polsce. W  popisach tych 
przyjm ą udział po raz pierwszy, wy­
łącznie, uczniowie niższych kursów.

„T eatr  na prowincji”
Dobry te a tr  nie jest przywilejem 

stolicy. Nasza prowincja ma również 
swoje tradycje teatralne. T eatr na 
prowincji, jak to wykazały przykła­
dy wielu m iast, może osiągnąć wy­
soki' poziom artystyczny. Widzowie 
prowincjonalni, mniej zaabsorbowani 
innemi możliwościami rozrywki, wię 
cej mogą czasu i zainteresowania 
poświęcić teatrowi. „Teatr na pro­
wincji" będzie tem atem  djalogu, któ­
ry  przeprowadzą Irena Szymańska 
i prof. Srebrny w dniu 16.5 o godz. 
17.35 w dziale „Mówimy o prowin­
cji44.

Koncert symfoniczny
N a zakończenie tygodnia nadaje 

Polskie Radjo, jak  zwykle, tak  i dziś 
o godz. 22.00 koncert symfoniczny o 
charakterze przystępnym, popular­
nym. Zawsze zachwycająca muzyka 
do „Rozamundy" Schuberta, pełna 
werwy i muzycznego temperam entu 
„Arlezjanka" Nr. 1 Bizeta i inne, 
wypełnią część symfoniczną koncer­
tu , k tórą wykona O rkiestra Polskie­
go Radja pod dyrekcją M. Mierze­
jewskiego. Solistą koncertu będzie 
doskonały lwowski pianista Leopold 
Miinzer, który odegra świetnie, nad­
zwyczaj żywo i wirtuozowsko skom­
ponowaną „Burleskę" R. Straussa.

„W muzykalnym dom u”
Audycje radjowe „W myzykalnym 

domu4', których celem jest propago­
wanie tak ważnej dla ogólnej muzy­
cznej kultury kraju, muzycznej ini­
cjatywy prywatnej, cieszą się ogól- 
nem uznaniem radjosłuchaczy. (ak 
muzykowano w domach prywatnych 
dawniej, jak  muzykuje się i powinno 
muzykować dzisiaj, w domu, dla sie­
bie, lub dla najmniejszego swego za­
miłowanego w muzyce kółka osób pry 
watnych — oto ogólne wytyczne au- 
dycyj „W muzykalnym domu44. J e ­
dną z nich usłyszą radjosłuchacze w 1 manie, mieszkanie i 

sobotę, dnia 16.5 o godz. 20.00. umowy.

Kronika organizacyjna
OGÓLNE ZEBRANIE CZŁONKÓW 

WAR. ORG. PPS.

Niedziela — 17 b. m. o godz. 10 r. 
w sali teatru „Ateneum44 ul. Czerw. 
Krzyża 20, odbędzie się Zebranie 
ogólne członków Warszaw. Org. PPS.

Na porządku dziennym sprawy 
następujące:

1) Stanowisko Polskiej Partj i So­
cial.; a) polityczne, b) gospodarcze,

2) Zadania klasy robotniczej w 
chwili obecnej.

Wszystkich członków War. Orga­
nizacji wzywamy do punktualnego 
przybycia.

Uczestnicy zebrania przy wstępie 
na salę podpisują listę obecności u 
sekretarzy swoich dzielnic.

WOKR. PPS. 
SEKCJA PRACOWNIKÓW U- 

MYSŁOWYCH PPS. zaprow adzi­
ła dyżury we wtorki i czwartki 
od godz. 6 do 8-ej wiecz., W arec­
ka 7, Redakcja „Tygodnia Robot­
nika".

Po wszelkie informacje prosi­
my zgłaszać się tylko w tych go­
dzinach.

M ł o d z i e ż  P.P.S.
WYDZ. MŁODZ. P. P. S. Niedziela 

17 b. m. o godz. 10 r. ul. Warecka 7 
II piętro, odbędzie się zebranie wszy­
stkich członków kół młodzieży P.P.S. 
Na porządku dziennym sprawy: Sta­
nowisko Polskiej Partji Socjalistycz­
nej: a) polityka wewnętrzna i zagra­
niczna, b) polityka gospodarcza.

Wstęp na zebranie za okazaniem 
legitymacji członkowskiej.

W.O.W.M. P.P.S. 
WARSZAWSKI WYDZIAŁ MŁO­

DZIEŻY PPS. We wtorek dnia 19-go 
m aja o godz. 7-ej wiecz. w lokalu 
ul. Długa 21, odbędzie się posiedze­
nie Warsz. Wydz. Młodzieży łącznie 
z przewodniczącemi Kół Młodzieży 
PPS. Sprawy b. ważne. Obecność ko­
nieczna.

W yścigi konne
ZAPISY NA DZIŚ.

Gon. 1. 1.200 zł. Gonitwa z płota­
mi. Dyst. 2800 m. Lady Daf sy, S tru ­
na, Kronos, Gentry, Cezarewicz, Kin 
ga B. W.

Gon. 2. 2.000 zł. Dyst. 1600 mtr, 
Husarz, Holmes, Lawina, Orawa II.

Gon. 3. 1.400 zł. Dyst. 2100 mtr. 
Madame 11, Impas Ul, Nankin, Im- 
ber Edax, Rodin, Mohacz, Łuna III, 
Sarm ata, Handicap, Kropidło, Mo 
naco.

Gon. 4. 2.200 zł. Dyst. 1600 m tr. 
Oryginał, Sandomierz, Massacre, 
Honwed, Irresistible, Otero, Donetta.

Gon. 5. 3.000 zł. Dyst. 1600 m tr. 
May Wong, Klejnot Bychawski, O- 
ranja, Komis, Panł r, Orlean, Gaffe- 
ur, Kmiotek.

Gon. 6. 1.600 zł. Dyst. 1600 mtr. 
Tosca, Kacper, Iłeana, Tajada, Łotr, 
Ira, Gilza, Tercja, Laszka 11, Isola 
Bella.

Gon. 7. 2.400 z}. Dyst. 2100 m tr. 
Tototte, Styl, Oktawa, Eleazar, Mar 
kita. Oranja, Hokej, H am a, Gaffeur.

Gon. 8. 1.400 zł. Dyst. 1800 mtr. 
Timur, Marion, Almanzor III, H ar­
dy, M agnat.

TYPY NASZEGO 
SPRAWOZDAWCY.

1. Gentry, Kronos.
2. Lawina, Husarz.
3. Imber Edax, Nankin, Lima 111.
4. Irre si stible, Oryginał, Massacre.
5. Orlena, O ranja, Klejnot By­

chawski.
6. Tercja, Łotr, Kacper.
7. Oranja, Gaffeur, Styl.
8. Marion, Almanzor III.

Tragedja na tle  nędzy
Przy ul. Nowogrodzkiej 8, u Kla­

ry Powierza mieszkali: córka Lud­
w ika Dominowska i przyjaciel jej, 
Stanisław  Augustyniak, handlarz 
kwiatami. M atka podała spraw ę o 
eksmisję, z tytułu niepłacenia ko­
mornego, i uzyskała wyrok.

Na krótko przed eksmisją Domi­
now ska otruła się esencję octową. 
Pogotow ie przewiozło desperatkę 
do szpitala Dz. Jezus. W krótce 
po tem do m ieszkania przyszedł 
W ładysław  Powierza, b ra t Domi-

nowskiej. W ynikł spór między nim 
a Augustyniakiem, który zranił 
Powierzę nożem w prawą rękę. 
Pobił też Irenę Broniekową, lat 32, 
na której 'połamał krzesło.

Gdy po pewnym czasie Augu­
styniaka zwolniono, dobrał on so­
bie do pomocy kolegów i pobili 
go. Policjant znowu zajście zli­
kwidował, przeprow adzając Au­
gustyniaka po raz drugi do komi- 
sarjatu. Pomocnicy jego zbiegli.

Co wyświetlają kina?
ADRIA: „Kapitan Blood'
APOLLO: „Straszny Dwór". 
ATLANTIC: „Caliente — miasto mi 

łości".
AMOR: „Nasze słoneczko44 i „Flip i 

Flap".
AS: „śmierć odpoczywa*4 i  „Powrót 

Szerloka Holmesa".
ANTINEA: „Chłopcy z placu broni" 

i „Tajemnicza tarcza*4.
AKRON: „Kochaj tylko mnie" i

Dzieci w bucie44.
BAŁTYK: „Róża*4 wg. Żeromskiego.

BAŁTYK
D* 4

OKAZAĆ W  KASIE  
A  0 9

J&n b a l k o n
3BSB 70EH p a r t e r
111 09SnWm ł o d z i e  ż

„RÓŻA”
BIS: „Dwie Joasie". 
CAPITOL: „Doktór x44

4,. W niedzie- 
o 12.C A P I T O L  f , liwW.

Niezwykłe dzieło o tysiącu 
i jednej tajemnicy

DOKTÓR X
Rety*.: Michael Curtiz

W roi. gł.: FAY WRAY
LIONEL ATWILL 
LEE TRĄCY

ELITE: „Oskarżam cię matko44 
maternelle";

FAMA: „Za grzechy".
FORUM: „Król Broadwayu44 i „Cow­

boy miljonerem".
‘FLORIDA: „Niedokończono symfon­

ja44 i „Flip i Flap".
HEL JO Ś: „Sztandar wolności4*. 
ITALJA: „Karjera" i dodatki.
LOS: „Szczęście na ulicy44. 
KOMETA: „Człowiek, który rozbił

bank w Monte Carlo*! i rewja.

-  SR K O M E T A  —
ul. Chłodna 49, tel. 6.48-51.

Człowiek, k tóry rozb ił 
bank w Monte Carlo
w  roi. gł. RONALD COLMAN 

JOAN BENNET 
reży*. S tephen R oberts

R E W J A
MAJESTIC;

dział44.
„Człowiek, który wie-

OGŁOSZENIA DROBNE

CASINO: „Dzisiejsze czasy** (film
Chaplina).

c a sin o
Genjalny kom ik

C H A R L IE  C H A P L IN
w filmie

DZISIEJSZE CZASY
i f  I I  n n  u  P a r te r  1 .7 0  
r \ U  r U  i i  B a lk o n  1 .0 9

W święta o 12 i 2-ej poranki

majestic 4

ir i w
09
ba lkon

w komedji sensacyjnej O
C z ło w ie k ,  k tó r y  
w i e d z i a ł

70
parter

MASKA: „Legjon nieustraszonych" 
i „Miłość dla początkujących4*. 

MEWA: „Jestem zbiegiem" i „Speł­
nione marzenia".

METRO; „Oczy czarne*4 I „Powrót 
Frankensteina".

MIEJSKI: „Katarzynka".

COLOSSEUM (duże); „Czarownica'4 
i rewja.

COLOSSEUM (Małe): „Bunt zwie­
rząt44 i dodatki.

CORSO; „42 ulica44 i rewja. 
CZARY: „Osaczona" i „Sprzedajemy 

na wesoło4'.
EUROPA: „Pieśń miłości" z Kie­
pura.

FILIIARMONJA: „Kochany łobuz44
z Any Oudrą.

A.A.A.A.A.A.) TAPCZANY
higjeniczne, automatyczne patento­
wane 3722, złotych 50, oraz nowo­
czesne kozetki, otomany. Warunki 
dogodne. Wy- j
rwómia: Twarda TeL 247-67.

A.A. TAPCZANY, OTOMANY
wszelkie wyroby tapicerskie najnow­
sza fasony niedoścignionej trwałości

jedyna M F R P  1 ( 0 ”  Chł°- 
wytwórnia j j * IL.DL.LnU dna 42 
front tel. 5-38-46. Uwaga: Przed
kupnem wyrobów tapicerskich — 
sprawdź opinję firmy!!!

Z upełnie samodzielna bieliźniarka z
pierwszorzędnym krojem, zostanie 

natychmiast przyjęta. Tylko siła 
pierwszorzędna z dobremi świadec­
twami może nadesłać oferty do wy­
twórni bielizny i krawatów Lwów 
3-go Maja 17. Wynagrodzenie, utrzy- 

dopłata według

ROWERY Lakierowanie raiu 
oraz części zamienne
A. RYBOWSKI Leszno 26 te l.

11- 95-54

KINO FILHARMONJA j a s n a  s

DZIŚ PREMJERA
W SPANIAŁEJ KOMEDJI P. T.

1
ANNY
O N D R A

HANS
RICHTER

C E N Y  O D  I . 09
DLA MŁODĆIE2Y OD LAT 12 
WSZYSTKIE MIEJSCA ZŁ. 1 .9 9

Kino MIEJSKIE
Początek seansów godz. 6 — 8 —10

KATARZYNKA
Nadprogram:

KONKURS PIĘKNOŚCI
Dozwolony od 12 lat. W dnie po­
wszednie dla młodzieży ceny ulgowe

MUCHA. „Poszukiwaczki złota*4 i 
„Miłość Friiulein Doctor4*.

MINERWA: „Córka dżungli" i  K w i a  
ciarka z Prateru44.

NOWA TOMBOLA: „Dziewczę z Bn 
dapesztu" i „Ostatni posterunek44.

OKO PRASKIE: „Wiosenna parada!4 
i „Podniebni rycerze44.

PAN: „Generał Sutter".

HOLLYWOOD, „Czarne róże" 
wja z Wyrwiczem.

HOLLYWOOD
K oła 29. Pocz. 5 .45, w n ledz . i św . 3.45

GZARNEBÓŻE
W

roi.
SŁ Liljan Harvey

NA SCENIE: Gościnne wystąoy  
LEO .7 A WYRWICZA, KAROLA 
HANUSZA, GENA H3NARSKA

Początek godz. 4.
w niedz i święta 12.

i S P © §  H I M © ! * *

W roi. gł. EDWARD ARNOLD 
I B NN1E BARNES

PETIT TRI AN ON: „Sen nocy let­
niej4' i dodatki.

POPULARNY: „Folies Bergeres" i
rewja.

PROMIEŃ: „Pieśń zdobywa świat44
i „Wielkie wydarzenie44.

PRAGA: „Kochaj tylko mnie44 i  re­
wja.

RAJ: „Sing-Sing".
RIALTO: „Nieokiełznana",
RIVIERA; „Złote jezioro44.
RENA: „10 z Pawiaka".
ROMA: „8 panów z Oxfordu".
ROXY: „Potwór44.
SFINKS: „Jego wielka miłość" i 

rewja.
STYLOWY: „Bounty44.
SOKÓŁ: „Jej ekscelencja babka".
TON: „Melodja wielkiego miasta".
LTCIECHA: „Czarny anioł4*.

KINO VARl£TĆ (Gmach Cyrku) 
DZI$ PREMJERA

„ N O C  N A  T R A N S A T L A N T I C ! ! "
z Nancy Carrol i Gene Rajmond 
Na Scenie: REWIA Ceny od 
W. Ł osko t, T. M adzia równa c  A 
W. L asock i ,  D u o -R a d w a n  gr.
Pocz. 6 .8 .10  N iedz. i św ię ta  4 .6 .8 .10

VARIETE (gmach cyrku): „Noc na 
Transatlantyku44 i  rewja.

R edaktor odpow iedzialny: STA NISŁAW  NIEMYSKL Odbito w drukarni Sp. Nakiadowo-W ydawniczej „Robotnik”, Warszawa, W araeM  2,


